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| | a, W.dniu jutrzejszym, jako w niedzielę po uro- 
| oci ów. Teresy panny, w kościele św. Jóżefa 

Ek übieńca (po-karmelickim), odprawionem będzie 

à Jej ezer nabożeństwo odpustowe z wystawieniem 
| **Bakramentu, kazaniami i procesjami. 
| qq W kościele św. Krzyża odprawionem będzie w 
| AU jutrzejszym solenne nabożeństwo ku czci św. 

p Meny, po ukończeniu którego po nieszporach 

Ji korytarzu tegoż kościoła przed zakrystją odbę- 

© sie sesja wpisowa bractwa św. Rocha. 

„Ku ezci błogosławionej Marji Małgorzaty od- 
| (ba 008 będzie jutro w kościele Opieki św. Józefa 
I uien wizytek) nabożeństwo odpustowe. 

w. Uroczystem nabożeństwem obchodzić będzie 
k dniu jutrzejszym pamiątkę 'swego poświęcenia 
dciGł. Przemienienia Pańskiego (po-kapucyński). 

W. Jutro także, jako w trzecią niedzielę nowo- 
'h iw ifiego kwartału, odprawioną będzie w koście- 
M w. Marcina (po-augustjańskim), o godzinie 10-tej 
A |; 12, kwartalna solenna wotywa bractwa św. Te- 

gg? po nieszporach zaś tegoż dnia w zakrystji 

Ubędzie się doroczna sesja tego bractwa. 


| Przegląd polityczny. 
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| pozad bułgarski zaniósł prośbę do dyplomatycz- 
| ke przedstawicieli mocarstw, aby imieniem rzą- 
| wobi Swoich wskazali mu kandydata, którego życzą 
| Ród ujrzeć na tronie bułgarskim. Tak donoszą 
jA ła prywatne, stwierdzenia urzędowego wiado- 
Bci tej nie ma. Byłby to krok ze strony rządu 
tę "skiego niewątpliwie zręczny. Tem samem 
m iem zastrzegłby on się już 4 priori przeciw po- 
D zeniu, iż zamierza zaąpropońować sobranju wybór 
ggaowny ks. Aleksandra. Telegram, który jakoby 
| Ryta miał / acharjasz Stojanow na meetingu w 
de zczuku, okazał się, jak przewidywaliśmy, ten- 
| d Sjnym wymysłem. Ani ks. battenberski takiej 
f eszy nie wystosował, ani p. Stojanow jej nie od- 
| zaj łe Zarazem rząd bułgarski, zanosząc podobne 
© œD tanie do mocarstw, otacza się urokiem legalno- 


U CHIROMANTKI. 
ta U ludzkiego”, powiedział Dumas syn po przeczy- 


| 
„u „Tajemnic reki”, dzieła napisanego przez jego 
S Reyjaciela Desbarollesa, który stał się wskrzesicie- 
ù chiromancji na francuskim gruncie. 
Tak — wskrzesicielem; gdyż nauka ta, stara jak 
MAJ mędrcom wschodnim dobrze znana, przez ma- 
ł 


1 
| 


Paryż 2-go października, 
tp Chiromaneja stanie się kiedyś gramatyką organi- 


W w Kabale wyłożona, cieszyła się pewnem uzna- 
A êm i rozgłosem we Francji już w XVI-ym wieku, o 
4 W" Świadczą liczne o niej wzmianki w Zarysach 
ię taigne'a, który wielkie w niej pokładał zaufa- 
gyo Niemniejszą, a może i większą wagę przywią- 
j (b do tej na pozór fantastycznej, tak zbliska o 
Be rlatanizm ocierającej się wiedzy umysł nadzwy- 
- xt] ścisły i pozytywny, ojciec dzisiejszego realizmu 
iteraturze — Balzac. 
eżeli jednak z jednej strony tak niepospolite au- 
gy tY; których zresztą możuaby więcej naliczyć, 
RY a nawet przeceniały znaczenie chiromancji, 
sin  SyStematu naukowego, ogół inteligentny odnosił 
m l odnosi do niej z lekceważeniem większem niż 
tro ykład do frenologji, która w gruncie jest jej 
ti zoną siostrą, z tą tylko różnicą, iż hieroglify na- 
Na? ludzkiej odczytuje z czaszki, nie zaś z dłoni. 
wo Wet grafologja, metoda odgadywania charakte- 
sta 2 pisma, traktowana była z bardziej poważnego 
p Rowiska, jak świadezy o tem choćby olbrzymia 
niga kilkunastu laty slawa w Niemczech niejakie- 
4 Adolfa Heuse, który w Leipziger illustrirte Zei- 
d aE. dawał odpowiedzi na nadsyłane mu ze wszech 
on okazy pisma» 
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ROK SZEŚĆDZIESIĄTY SZÓSTY. 


ści; pragnie bowiem złożyć dowód imieniem narodu, 
że z tej strony postanowienia traktatu berlińskiego 
i wola zbiorowa mocarstw będą uszanowane. Od- 
powiedź na zapytanie rządu bułgarskiego nie nadej- 
dzie zapewno rychło, W tej kwestji bowiem naj- 
trudniej wlaśnie o „wolę zbiorową” mocarstw. 
Nordd. allg. Ztng. gra od pewnego czasu nader za- 


'gadkową rolę; sąd jej o wypadkach bułgarskich 


zmienia się z dnia na dzień. To zapewnia, że tylko 
Rosja ma prawo rozstrzygać 0 losach Bułgazji, to 
znowu wyrządza tej samej Rosji najdotkliwszą przy- 
krość dowodząc, że ks. Aleksander okazał się lichym 
mężem stanu, skoro opuścił „bez potrzeby” Bułgarję. 
Gdyby książę był w kraju pozostał — twierdzi p. 
Pindter—oszczędziłby Bułgarji dzisiejszego zamętu 
i szeregu wzruszeń, które skończyć się mogą rozcza- 
rowaniem. Jeżeli Nordd. allg. Zing. szczerze widzi 
rzeczy w tem świetle, dlaczego nie wystąpiła z podo- 
bnemi uwagami'w chwili, gdy książę Aleksander 
powracał ze Lwowa do Sofji? Zyskałaby sobie zape- 
wne uznanie ze strony księcia Bismarka za to, że 
„oszczędziła Burgarji dzisiejszego zamętu”. W ogóle 
gra Niemiec w obecnem przesileniu politycznem na 
wschodzie jest bardziej dwulicową, niż kiedykol: 
wiek. Dowodzi ona, do jakiego stopnia skrępowa- 
nym się czuje ks. Bismark. 

W poniedziałek otwartą została w Gandawie 
„Akademja flamandzka”. Uroczystości towarzyszyły 
polityczne pioruny i błyskawice. Minister rolnictwa 
Moreau był wydelegowany przez rząd do spełnienia 
aktu inauguracji; nie umie on wszakże ani słowa po 
flamandzku i na wstępie przemowy swojej musiał 


JER WARSZAWSKI. 


Wychodzii rozsyła się dwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi tylko rane, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem. 


Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej 
wieczorem; w niedziele i święta od godziny 
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10-ej rano do 1-ej w południe. 
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Onia 4 (16) października 1886 r. 
OGŁOSZENIA. 
Reklamy: za jeden wiersz 


pierwszy raz 25 kop., za kaźdy 
następny raz 20 kop. i 
Nekrologja: za jeden wierss 
15 kop. 3 
Zwyczajne ogłoszenia: za Je- 
den wiersz petitowy albo jega 
miejsce pierwszy raz 10 kop 
każdy następny raz 8 kop. 
Małe ogłoszenia: za jeden 
wyraz pierwszy raz 2 kop, 7a 
każdy następny raz 1'/, kop. 
Ogłoszenia do Kurjera war- 
szawskiego przyjmuje także Biu- 
ro ogłoszeń Rajchmana i Frens 
dlera ulica Senatorska nr 18. 


górę kapelusze i pukać kijami — słowem piekło! 
Ministrowie i przedstawiciele władzy oddalili się co 
prędzej z sali. Na dworcu żegnano pana Moreau 
sykaniem i okrzykami: „Niech żyje Ronveaw”. 

Rekurs księcia Aumale do rady stanu przeciw 
wykreśleniu go z list armji francuskiej rozstrzyga- 
nym będzie w ciągu Kstopada. 

O członkach nowego gabinetu p. Sagasty podają 
następujące szczegóły: Minister spraw wewnętrz- 
nych Castillo nie jest naturalnie dawnym konserwa- 
tywnym prezesem ministów Canovas del Castillo, 
lecz nazywa się Leon y Castillo, należał już nieje- 
dnokrotnie do dawniej przez p. Sagastę tworzonych 
gabinetów, jest dzielnym mówcą i ulubionym przy- 
wódcą konstytucyjnego stronnictwa, Co do nowego 
ministra wojny, wkradł się do depesz europejskich 
ciekawy błąd. Nazwano go Gal Castillo; tymczasem 
to „Gal” miało być „Gral” t. j. jenerał Castillo. Na- 
leży on do inżenierji, posiada wielki szacunek w ar- 
mji, wymieniają go w szeregu najdzielniejszych je- 
nerałów hiszpańskich i zaliczają także do partji kon- 
stytucyjnej. Niemniej pod względem politycznym 
znanym jest nowy minister marynarki Arias. Mini- 
ster robót publicznych Navarro Rodrigo jest odda- 
wna członkiem partji p. Sagasty. 

Najwybitniejszym jednak członkiem nowego gabi- 
netu ma być minister kolonij, Wiktor Balaguer. Był 
on jednym z twórców starej partji progresistów, któ- 
ra dziś znaną jest pod nazwą konstytucyjnej. W:0- 
statnich czasach był Balaguer przywódcą dysyden- 
tów, którzy oddzielili się od p. Sagasty i wraz z ra- 
dykałami utworzyli dynastyczną lewicę. P. Bala- 


przeprosić lud flamandzki, że go w języku parodo- | guer, z rodu katalończyk, używa ogromnego wpły- 


wym nie pozdrowi. Następnie gubernator wschodniej 
Flandrji odczytał w tymże języku, krztusząc się, po- 
witanie osiemnastu członków akademji. Dopiero je- 
dnak kiedy uczony dyrektor tejże prof. Wiliems u- 


wu wśród swoich rodaków i zdobył sobie zaszczytne 
imię ogłoszeniem sześciotomowej historji Katalonji. 
Minister spraw zewnętrznych, p. Moret, członek dy- 
nastycznej lewicy, minister sprawiedliwości Alonzo 


kończył odczyt pięknej rozprawy o języku fłamandz- | Martinez centralista i minister skarbu Lopez Puig- 


kim i jego literaturze, przyszła kolej na politykę, 
Przedstawiciele obn stronnietw, zarówno liberalnego 
jak katolickiego, poczęły miotnć na siebie wzajem- 


wlókłszy chiromaneję pod swe wędrowne namioty, 
upstrzyli ją tam w czarnoksięskie dodatki i zredu- 
kowali do stereotypowych, naiwnych przepowiedni, 
szafujących na prawo i na lewo długiem, szczęśli- 
wem życiem, bogatem małżeństwem, nadzieją dwóch 
blondynów i jednego bruneta, albo dwóch brunetek 
ijednej blondynki, stosownie do okoliczności, wy- 
graną na loterji i tem podobnie. 

Znalazł się przecież we Francji człowiek, nawpół 
artysta, wpół podróżnik, obdarzony awanturniczą 
żyłką, i lubującą się w rozwikływaniu zagadkowych 
plątanin przenikliwością, który w pieszych swych 
wędrówkach po Hiszpanji, spotykając co chwila 
wróżki-cyganki, powziął myśl oddania się powa- 
żnym, naukowym, na fizjologji opartym studjom nad 
linjami ręki, Poznanie kapitana d'Arpentigny, wy- 
nalazcy nauki nazwanej przez niego chironomon- 
ją czyli odczytywania charakterów nie z linii na 
dłoni lecz z zewnętrznych kształtów ręki, dokonało 
reszty. f ; 

Desbarolles postanowił Koniecznie zostać nowym 
Champollionem dla tajemniczego pisma natury. 
Przez trzydzieści lat pracował niezmordowanie, 
zbierając Źródła i dowody, badając ręce wielkich 
ludzi i wielkich zbrodniarzy, schodząc z cesarskich 
pokojów 1 literacko-artystycznych salonów do wię- 
zień i celek skazanych na Śmierć przestępców i 
owoce tych swoich spostrzeżeń ujął w ramy syste- 
matu. . 
Chiromancja Desbarollesa jest nauką eklektycz- 
ą. wj af za podstawę wierzenia kabalistów 
o oddziaływaniu planet na ludzi, posługuje się meto- 
dą Lavatera i Galla, gdy chodzi o potwierdzenie jej 
wniosków, odrzucając stanowczo współudział wszel- 
kich nadprzyrodzonych zjawisk jasnowidzenia i. 
ekstazy, 


+ 


To lekceważenie to wina cyganów, którzy za- 


ceiver, członek partji konstytucyjnej, należeli już do 
poprzedniego gabinetu Sagasty. Nowi ministrowie 
nie zmienią politycznego charakteru ministerjnm, lu- 


nemi obelgami, śpiewać pieśni frakcyjne, rzucać w I bo takowy więcej ku lewicy się nagnie. 


Ale sam Desbarolles przyznaje, że pewien specjal- 
ny dar w tym kierunku jest równie potrzebnym dla 
chiromanty jak czułe na proporcje i koloryt oko dla 
malarza, a wrażliwe na harmonję ucho dla muzyka 
i że praca jego była mu znakomicie ułatwioną przez 
kobietę wyjątkową intnicją obdarzoną, która dzięki 
temu w jednej chwili odsłaniała mu prawdy w li- 
njach rąk ukryte, jakie on dopiero na drodze de- 
dukcji stwierdzał. 

Popularność Desbarolles'a stała się wielką. Na- 

poleon l-ci i Eugenja zasięgali jego rady, a tej 
ostatniej przepowiedział on nawet straszną katastro- 
fẹ, mającą ją spotkać pomiędzy 45-ym a 47 ym ro- 
kiem Życia, eo się dziwnym zbiegiem okoliczności 
-przez wojnę r. 1870-go i upadek cesarstwa spraw- 
dziło. 
“Obecnie znajduje się w Paryżu moc jego uczniów, 
uczennic i naśladowców, praktykujących na szero- 
ką skalę metodę swego mistrza, a do najwybitniej- 
szych należy panna Weronika, przy ulicy du Bac 
mieszkająca. 

Jak większość osób, które sobie z tej nauki rze- 
miosło zrobiły, jest ona zarazem kabalarką i jasno- 
widzącą i bezwątpienia trzy czwarte rozgłosu łatwo- 
wierności swej kljenteli zawdzięcza; zdarzyło mu 
się jednak słyszeć o niej od ludzi naukowej powagi, 
że wymienię J. Ochorowicza, którzy jej niepospolitą 
intuicją, zwłaszcza w odgadywaniu chorób z wło- 
sów osoby chorej, przyznawali. 

Do tej panny Weroniki zawiodła mnie nietyle 
ciekawość przyszłości, ile chęć przekonania się, czy 
też choć jeden rys charakteru, jaki wróżka w moich 
rękach wyczyta, będzie zgodny z prawdą. 

Numer domu nie był mi wiadomy, ale cała ulica 
de Bac zna swoją sławę. Pierwsza osoba, która za- 
gadnęłam, wskazała mi bramę, gdzie wszedłszy i 
przebywsay dwa piętra ciemnawych, tajemniczo na- 


garmontowy albo jego miejscu” * * 


2 

Według madryckiego korespondenta Temps'u, no- 
wy gabinet utrzyma wszystkie postulaty programu 
liveralnego, ale starać się będzie o przeprowadzenie 
reform umiarkowanie i stopniowo. Donoszą dalej, 
że jen. Lopez Dominguez, przywódca lewicy dyna- 
stycznej, i oddana mu partja okazują jawne niezado- 
wolenie z nowego gabinetu, poniewaź mimo zapatry= 
wań postępowych kilku jego ezłoaków, wszyscy je- 
dnak zgadzają się z p. Sagastą na powolny rozwój 
reform 1 na gruntowne zbadanie stosunków, podczas 
gdy jen. Dominguez mniema, że tylko radykalne re- 
formy mcgą zadowolnić umiarkowańsze żywioły te- 
pubhkańskie i zażegnać w ten sposób niebezpieczeń- 
stwo wiszące nad Hiszpanją. Br. Z. 


Z wystawy nasion. 


1V. 
Przechodzimy do dalszego ciągu rozpoczętych 


Bardzo staranna jest grupa, wystawiona przez p. 
Aleksandra Riedla ze Straszkówka, w pow. kolskim. 
Producent to znany już z licznych występów na wię- 
kszych ekspozycjach, że wspomnimy tu wystawę 
warszawską z r. 18/4:g0, retowską z r. 1878-g0, 
moskiewską z r. 1882-gv, na których nagrodzony 
został medalami i listem pochwalnym, 

Gospodarstwo w Straszkówku prowadzone jest ro- 
zumis i postępowo. Do tych rezultatów, jakie dziś 
ono daje, właściciel doszedł jedynie własną pracą i 
zabiegliwościąz w ogóle p. R. stanowi typ ziemiani- 
na pracowitego i rozumnego. 

Wystawa Straszkówka obejmuje: żyto zelandzkie, 
ładną pszenicę kostromkę, jęczmień zwyczajny, 
owies i groch, obok kolekcji planów urządzeń go- 
spodarczych. 

Przykładem postępowego gospodarstwa może też 
być majątek Danków p. Aleksandra Janasza, prze- 
twarzający się powoli z gospodarstwa zbożowego na 


„przemysłowe. Danków wystawia obok zbóż, jak 


pszenica kostromka i sandomierska, żyto probstej i 
sambor, piękne okazy kartofli w 10-ciu odmianach, 
marchew i buraki cukrowe, reprodukowane z nasion 
Vilmorin'a i Dippe'go. 

Co do buraków, p. Janasz należy do młodszego 
zastępu hodowców w tej pożytecznej gałęzi przemy 
slu rolnego, Naturalnie, jako o próbie pierwszej, 
niepotwierdzonej szerszemi i niesprawdzonej licz- 
niejszemi doświadczeniami, mie może jeszcze wygła- 
szać starowczej oceny. W każdym razie w grupie 
buraczane), młodszej generacji, p. J. zajmuje wyda: | 
tniejsze miejsce. J 

Dobra, Rakiszki i Falęcin hr. Przezdzieckiej po- 
kazały przedewszystkiem zboża, z przemysłowych 
zaś nielicznie obesłany len włóknisty, który też na 
stole rakiszkowskim najwięcej zwraca uwagi. 

Jako producent na dużą skalę przedstawia się p. 
P tow ze Smolan, w pow, orszańskim. Dążeniem go- 
spoderstwa smolańskiego jest, zarówno jak i gospo: 
PROZAK b 


strajających schodów, znalazłam się przed drzwiami. 


z napisem: 
M-elle Vóronique. j 
Nie więcej. Napis ten, oświetiony słabo malefika 
w górze zawieszoną lampką, wymowną swą krótko- 
ścią i metalicznym połyskiem liter w panujących 


w. 

Atmosfera tajemmezego wnętrza zdawała się prze- 
cisk.ać przez drzwi i natężać nerwy, jakby przygo- 
towsując je do niezwykłych sytuacyj. 

Niech co chcą mówią najbardziej sceptyczni, po- 
tęga „niewiadomego” jest tak wielką, że nawet ten 

«o żartem rąbek jego zasłony chce uchylić, 
kto go uchyla, mówiąc sobie naprzód że nie nie 
4»obaczy, czuje w danej chwili jakąś zabobonną, mi- 
mowolną trwogę, a przyśpieszone bicie jego serca 
zadaje kłam swobodzie drwiącego uśmiechu na u- 
stach. 

Otworzyła mi sama panna Weronika i widok jej 
Po ochładzająco na podnieconą już moją wyo. 
braźnię. 

l peT RAPER ta nie wygląda ani na Pytję, ani 
nawet na nią pozuje, co jej się chwali. To nie panna 
Lenormand, która przyjmowała swoich gości w tur- 
banie na glowie, w fantastycznym stroja wróżki, 
z laseezką czarnoks'ężniey w ręku. 

Panna Weronika jest osobą czterdziestoletnią mo- 
że, bardzo doLrej tuszy, w szafirowej, jedwabnej gu- 
kni, napełniającej maleńki przedpokoik elrzęstem 
modnych draperyj, 


W prowadziła mnie do i | 

RSS salonikn, prosząc, abym po- 

RR trochę, aż osoba, którą obecnie „konsultuje”, 
ALCALA 


— Trés-bien, madame! 


Salonik uuerzył maia tym są $ 
glądem, ao jego wiaisicitkas Budi ua idm "I 


přzez nas opisów pojedyńczych kolekcyj. 


| 
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darstwa w Wysokiem Litewskiem, zorganizować ho- 
dowlę nasion na racjonalnych zasadach, w dążeniu 
tem jednak Smolany dosięgły znacznie niższych re- 
zultatów w porównaniu z dobrami Wysokie hr. 
Potockiej, Przekonywa o tem choćby zestawienie 
prób na stacjach muzealnych; w nasionach bowiem 
p. Pitowa uderza dość znaczna procentowość zanie- 
czyszczenia. Jest to szczegół —nie wątpimy —przy- 
padkowy tylko i w następstwie może być usunięty, 
tegoroczny jednak występ p. Pitowa przekonywa, iż 
w stronie technicznej uprawy zboża dóbr Smolany 
potrzeba mu poczynić znaczne ulepszenia. P. Pitów 
WWI żyto, jęczmień, owies, koniczynę ikar- 
tolie, 

Oryginalną i interesującą jest wystawa firmy 
Szmyt-Zabłocki w Kijowie, a interesująca dzięki za- 
produkowaniu nowych roślin przemysłowych. Mamy 
tu najpierw lallemancję, roślinę oleistą, dającą olej i 
makuchy i wielce niewybredną na warunki gleby i 
klimatu; występuje ona do współzawodnictwa Z rze: 
pakiem, pochodzi zaś z Persji, 

Oprócz tego dom kijowski wystawia owsy kutskie 
z dóbr p. Chanienki w gub. kurskiej, rapsy: szwedz- 
ki, nowo zelandzki i brabaneki p. Markiewicza z gub. 
połtawskiej oraz buraki cukrowe jenerała Hladona 
z gub. charkowskiej, Pp. Szmyt Zabłocki żgroma- 
dzili więc w swej kolekcji wystawców z gub. połu: 
dniowych Cesarstwa. 5 

O lallemancji objaśnia zwiedzających przedstawi- 
ciel domu kijowskiego, stale obecny na wystawie. 

Przerywamy w tem miejscu naszą opowieść, aże- 
by słów kilka poświęcić sprawom bieżącym wy- 
stawy. ? 

A więc donosimy, że narady chmielarskie rozpo- 
częły się dziś o godzinie 11-ej rano i odbywają się 
pe przewodnictwem p. Ludwika Rossmaia z Bie- 
awy. 

Dyskusja toczy się w zaczarowanem kole człon- 
ków Towarzystwa tear: przemysłu i handlu, 
których liczbę powiększono przez zaproszenie, jako 
ekspertów, plantatorów chmielu i handlujących 
chmielem. 

Pod obrady poddano dwie kwestje: oclenia nasion 


Że czasem jego spojrzenie schwycę, 
To winny tylko powoje, 

I biała róża i drobne bratki, 
Co są w doniczkach na oknie, * 

„I bukiet, co tam w flakonie mokniewwe 

„. On patrzy—bo Jubi kwiatki. 

A że ja swoją twarz od niechcenia 
Za różą skryję lub bratkiem, 

To cóż w tem złego, gdy się spojrzenia 
Nasze spotkają przypadkiem? 


Kaja | „gy 


WIADOMOSCI BIEŻĄCE. 


== Komitet giełdowy w Charkowie odniósł *5 


ię 


niedawno do ministerjam finansów z prośbą, 4) ów 
względu na nader trudne położenie cukrowniť® 
podwyższono normę pożyczek, wydawanych nige? 


kier, z 60%/ targowej ceby na 3 rs, od puda. 
enie, jak donoszą Pet. wied., ministerjum dało 
sprawie odmowną odpowiedź. 


= Rząd austrjacki nanowo zabronił przy 


w tej 


wo 


z Rosji owiec i surowych produktów zwierzęćj 


z wyjątkiem mytej weluy i włosa końskiego. 


= Minsktj wiestnik, którego wydawnictwo 2 Hi 
ło chwilowo zawieszone, zaczął w tych dniach 


nowo wychodzić w zwiększonej objętości. 


== Na gruntach wsi Pszenia, w powiecie 


skim, Towarzystw» pizemysłowo-górnicze „Hra 


kt 
ola 


Renard”, czyniąc poszukiwania świdrowe, trafil? 
głębokości 321 st. na pokład węgla kamien 


grubości 21/, stopy. 
= Dzisiejszy rozkaz policyjny zamieszcza 


kilkunastu osób, skazanych w drodze administra y 


nej za wyjazd za granicę bez paszportu na 
pieniężne po 14—50 rs. każdą. 


= Długość rur wodociągowych, ułożonych w 


siąch bieżący m na ulicach Brackiej, Szpitalnej, 
Wareckim i Świętokrzyskiej wynosi 2420 stóp 


jta 
l gi 


mie” 
god 


piak; 


. . . . 0 
po przeniesieniu zaś robót na Żelazną ułożono P: 


ioy * 


zagranicznych «inicjatywy komitetu Towarzystwa | dzień dzisiejszy 87 stóp rur o 6-calowej sred! 
8 y jay wy : około 1200 stóp bież. o 4-calowej średnicy; robot 


w Petersburgu i ustalenia handlu chmielem we: 
wnątrz kraju, z inicjatywy właścicieli plantacyj bo- 
brujskich. 

W chwili gdy to piszemy, narady zostały zawie- 
szone, bez powzięcia jakichkolwiek uchał. Dalszy 
ciąg narad odbędzie się w poniedziałek, 


PRZY OKIENKU. 


Mama się gniewa, żem u okienka, 
Gdy on ulicą przechodzi.. 

Cóż mnie przechodzień jakiś obchodzi?.». 
Robię co każda panienka. 

Jestem ciekawą, więc na ulicę 
Wyglądam przez okno moje. 


| nim, o! dziwo, zamiast denerwujących ilustracyj | 


czarnej magji; numer Journal amusant; bukiet zasu- 
szonych kwiatów, szkatułka do roboty i parę innych 
prozaicznych drobiazgów. Na ścianie duże lustro, 
pod niem kanapa, naprzęciwko fortepian, a w je- 
dnem oknie, wśród doniczek zakurzonej zieleni, klą- 


„dokoła cieniach, potęgował jeszcze wrażenie scho- | tka z kauarkiem, drącym się z całych sił swego żół- 


tego gardziołka. ; 

Całvść robiła wrażenie mieszkania spokojnej, sta- 
rej panny. Ten bukiet bezwonnych, martwych kwia- 
tów, ten kanarek, ten fortepianik staroświecki, o- 
twarty, o żółtych klawiszach, po któryeh zdają się 
biąkać jakieś sentymentalne, przebrzmiałe dziś me- 
lodje, te kanwowe poduszki na kanapie —wszystko 
to naprowadzało myśli o pamiątkach, wspomnieniach 
i echach przeżytej młodości, Każdy sprzęt skarżył 
się sobie właściwą samotnością, a głęboka cisza na- 
pełuiająca pokój uwydatniała jeszcze bardziej jego 
melancholijną powierzchowność. Z po za bocznych 
drzwi w tapecie, prowadzących, jak się domyśliłam 
do właściwego sanktuarjum wróżki, nie dolatywa 
najlżejszy szmer. A jednak, według wszelkiego praw- 
dopodobieństwa, mówiły się tamm w tej chwili dzi- 
wne rzeczy. 

Stopniowo zapomniałam po Go tu przyszłam. Chi- 


romantka, kabaiarka, jasnowidząca, znikła mi zo- | każe wnosić, iż pani masz jakieś nom de 


ziemne posunięto około 400 stóp naprzód, 


== Według obliczenia zarządu „Czytelni onesha) 


słowiańskiej”, w mieście naszem zamieszkuje 


0* 


czechów, zajmujących się tutaj bądź przemysłe” 


bądź rzemiosłami lub handlem. 
= W roku bieżącym otwarte będą tylko 


dw’ 


przytułki noclegowe, jeden w parku na Pradze, dru” 
gi na ulicy Pawiej. W tym ostatnim będzie pomi 
$zczenie na 500 osób. Otwarcie przytułków nastąP 


najpóźniej dnia 1-go listopada. 
== Ponieważ zauważono, iż w niektórych 


ktach miasta Jatarnie gazowe zapalane są późwiej 


pub” 


aniżeli wskazuje przepis, przeto służba policyji 


otrzymała polecenie baczyć, aby pod tym wzgl 


Mogę się w tóm mylić i często, ale mnie to 2 
nawyknienia nie leczy. 


g — 
mag? 


Po niejakim czasie pasia Weronika ukazała 54 
znowu i poprdsiła mnie do drugiego pokoju, za, 
kając starannie drzwi za sobą. Ma ona osobne cje 


ście i wyjście dla swojej klijenteli tak, żeby 
możncści nniknąć spotykań się konsultantów. 
Wróżbiarska atmosfera zaczęła znów na 


działać, dzięki oczom panny Weroniki, oczom ó 


nym, dużym, podkrążonym, których wyraz 
w sobie doś dziwnego: 

Wskazała mi miejsćó ta fotelu wprost okna, 
zaś tisiadłszy plecami do światła, zapytała, czy 
aby mi wró:yła z rąk, z kart, czy przóź 861. 

Wybrałam dwa pierwsze sposoby, uznawszy 
ci ża zbyt ryzykowny. 


Przedzielał nas maleńki stoliczek, na którym * 


romantka poleciła mi położyć obie ręce. 


032 


pô 
r” og 
i 
bi- 


Długą chwilę, siedząc w cieniu, wpatrywała a 
we mnie bystro swemi wielkiemi, czaraemi e€) 


poczem spuściła je na moja dłonie, badając linj 


— Rzecz dziwna—odeżwała się wrógzeją— 0* 


jakby dwa nazwiska, własne i przybrane, a 
cześnie widźę, że pani nie jesteś zamężną, 


czu, została tylko panna Weronika, samotna stara | byte przez siebie sama, pod którom bardziej | 


pauna i zamiast dumać nad mojem własaem prze- 
znaczeniem, jakie mi za chwiię miała odsłonić, zą- 
częłam budować w myśli romantyczny gmach jej 


znaną, niż pod tem, jakie masz po rodzicach. 


grr 


dzą 


na" 
08 


Taki początek zmieszał mnie trochę. siala 
przyznać, że się nie myli co do gawena ajep 


przeszłości, jak mi się to zawsze zdarza, ilekroć spe- | Ska i prosiłam ją, żeby mi powiedziała na 
tkam kobietę niemłodą, niebrzyaką i niezamężną. | polu służy mi pseudonim. 


Ta polek pme kombinacja przedstawia mi się jak bla- 
dy, wypłowiały tryptyk, zamykający w sobie reli- 
kwje jakiejś miłości—męczennicy, jakichś niezi- 


szezonych pragnień, którym długie cierpienie dało | do kt 


melaucholicauą auceolę, 


* 


Tutaj przenikliwość, a raczej frenologiozne jodła 


dza (bo zaczęła opatrywać mi czoło) 2% 
wróżkę, wymieniła bowiem tę karjerę artyay 

Śrej jako żywo żadnych nigdy zdolno 
miałam, mianowicie śpiew. 


PE -o R" FPH Rya ER arr Fa mmer RAE | P"RĘSĘZ" Tegro = K TTE: 
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Nh OE OWA EA zm wio a koma As 
dio było opóźnienia i o każdej zwłoce winna jest za- | albo „Po amerykańsku”, w przekładzie M. Chrza- = Towarzystwo geograficzne. sA 
Miadomiąć władzę, celem pociągnięcia opieszałych | nowskiego. Kwestja zawiązania Towarzystwa geograficznego Só 
fiejalistów do kary. * „Wojna podczas pokoju” wraca w przyszłym | w Warszawie podjętą zostala nauowo w gronie kil-- 
= tygodniu po Eikamiedięczoaj przerwie na repertnar ku uczonych, poświęcających sią geografii. 


od W biurze tutejszego urzędu loterji klasycznej 
była się rewizja ksiąg, która wykazała zupełny 
orządek, Rewizje takie odbywać się mają perjo- 
Ycznie co pół roku. 


ży W dniu jutrzejszym odbędą się w tutejszym 
15 stracie trzy licytacje, a mianowicie na dostawę 
ng ani kubicznych piasku wiślanego dla filtrów 
|] Tego wodociągu na Koszykach, na dostawę w 
` b, przedmiotów pogrzebowych dla służby pogrze- 
Wej cmentarza powązkowskiego od sumy koszto- 
żę "ej 4,031 rs. 82 kop., oraz na jednoroczną dzier- 
osa miejsc stróżów przy studniach wodociągowych 
al togu ulic Mazowieckiej i br. Berga oraz na rogu 
et Jerozolimskiej i Nowego Światu. 


w], Jutro, o godzinie 4-ej po południu, odbędzie się 
à lokalu gospody kwartalna sesja czeladników be- 
zaarskich; o godzinie 6 ej wieczorem, w kanceelarji 
(romadzenia, kwartalna sesja czeladników rze źni- 
tych; również o godzinie 6-ej, w mieszkaniu star- 
880 sesja czeladników rymarskich. 


g > Znany miłośnik i gorliwy zbieracz starożytno- 
xt polskich, Benedykt hr. Tyszkiewicz, bawi obe» 
i © w naszem mieście, 


daig JE. ks, arcybiskup warszawski wyjechał w 


cję "oe «fw na uroczystość poświęcenia nowo 
lijan gej one80 ościoła w Sobieszynie, pow. garwo: 
im. 


| 
= Powieść polska po niemiecku, 
w przyjazna dla nas ale niestety używająca sła- 
te: pierwszorzędnego organu europejskiego Neue 
reie Presse rozpoczęła w fejletonie swoim druk po- 
leści Elizy Orzeszkowej „Pan Graba”. 

Jest to wysoki dowód uznania, jakie zaskarbiła już 
gebie za granicą znakomita nasza powieściopisarka; 
ŝljeton bowiem rzeczonego organu wiedeńskiego 
rukuje wyłącznie utwory pisarzów uchodzących za 

rwsze potęgi beletrystyczne obecnej chwili. 

Alfons Daudet, Zola, Spielbagen, Wilbrandt, Tur- 


enie 7:14. Gar z A 
fok, gu Hard, Wilkie Collins, Ouida, stanowili 


tego fejleto 


gronie tych nazwisk przed trzema laty znalazł 


si z EN: x 
ni Kraszewski z powieścią „Bez serca”, obecnie 
=Tzeszkowa. 


© Z teatru i muzyki. 
nę © 3 scenie teatru Rozmaitości wznowioną zosta- 
d „wkrótce komedja w trzech aktach J. A. Świę- 
tkiego „O własnej sile”. 


prawie wyłącznie reprezentację literacką 
nu, 


o wystawienia w teatrze Małym przeznaczoną 
Brała trzyaktowa krotochwila z francuskiego pp. 


* Sondineta, F. Oswalda i P, Goffarda „Jonatan” 


AT 
„Uezułam się w obowiązku zaprzeczyć, co ją mo- | 
ĉio zdziwiło. 
>. Czeka panią... — ponowiła, biorąc mnie znów 
A ręce, 
"my pony, pani nie mówić mi co mnie czeka, 
A co mnie już spotkało— przerwałam.— Słyszałam 
bij obie, której pani przepowiedziałaś śmierć kogoś 
liskiego i nie mam ochoty dowiedzieć się o czemś 
Podobnem. To zawsze wywiera wpływ ujemny na 
Wyobraźnię. 
' aœ Pani wierzysz w chiromancję?—zapytała. 
— Chciałabym się przekonać, czy w nią wierzyć 
koia, Proszę mi coś powiedzieć o moim chara- 
rze, 


Rzecz prosta, że w tem miejscu zapuszczam zasło- 
Ag ną posiedzenie. Jeżeli przytoczyłam ów pierwszy 
„Czegół o nazwiskach, to dlatego, iż wydaje mi 
zd istotnie zdumiewający swoją trafnością tam, 
Edzję wprost niepodobieństwem było przypuścić, aby 
Waalwiek mogło wróżkę na ten domysł napro- 
` z . 

Byłżę to poprostu przypadek, czy też objaw tej 
qezególnej tuicji, jaką ma ta kobieta posiadać? 
tac WSzystkiem co mi następnie powiedziała była 
aka mieszanina prawdy i fałszu, tyle spostrzeżeń 
dej Pych obok tylu bezpodstawnych, że w ostateczno- 
p ae wiedziałam, czego się trzymać. Niechby już 
AU Bąme brednie, albo same przekonywające fa- 

a. Ale nie! Jakby z umysłu, ledwo powiedziała 
1 rzecz budzącą do pewnego stopnia zaufanie, wnet 
Astępowało po niej coś, co rodziło lekceważącą 
p wiare, Słuchałam więc panny Weroniki w mil- 
zonig, podnosząc naprzemiany brwi lub wzruszając 
ci znacznie ramionami, co pierwsze znaczyło: „To 

ekawel” a drugie „To niedorzeczne!”... 
Mt na przecież okoliczność zastanowiła mnie raj- 
3 dziej, to jest podobieństwo moralaych sylwetek 

Sb tak lub owak z memi losami związanych, któ- 

mi naszkicowała. 


teatru Małego. . í 

* Podobno między dyrekeją teatrów warszaw- 
skich a panem de Negri, tenorem włoskim, toczą 
się układy, celem pozyskania sympatycznego śpie- 
waka na paromiesięczny pobyt z rozpoczęciem 
przy szłego sezonu wiosennego. 

* Do baletu „Indje”, który po dłuższej przerwie 
odtańczony zostanie jutro w teatrze Wielkim, wpro- 
wadzono kilka nowych tańców dla popisu młodszych 
sił baletowych. 

* W Dolinie szwarskiej orkiestra warszawska pod 
dyrekcją A. Sonnenfelda daje jutro koncert, na któ- 
rym wykonane będą wyłącznie utwory kompozyto: 
rów polskich. 

* Zmany fortepianista p. Aleksander Michałowski 
wyjeżdża niebawem do Petersburga, gdzie wystąpi 
z dwoma koncertami, 

* Impresarjo berliński Herman Wolff rozpoczął 
ze Stanislawem Barcewiczem korespondencję wzglę- 
dem tegorocznych jego wycieczek artystycznych po 
Europia 


aoi 


= Wieczór deklamacyjny. i 

P. Stanisław Konopka, recytator, o którego przy- 
byciu do Warszawy donosiliśmy, daje swój pierwszy 
wieczór w śrońę d, 20-go b. m. w sali resursy oby- 
watelskiej. 

Na pierwszy swój występ przed publicznością war- 
szawską wybrał p. Konopka wspaniałą tragedję 
Karola Gutzkowa „Uriel Akosta“, którą artysta wy- 
głosi z pamięci. 

Połowę dochodu z wieczoru przeznacza p. Konop- 
ka na pomnik ś. p. Królikowskiego. 

Zarówno ciekawość usłyszenia polskiego recyta- 
tora, jak i cel wiążący się tak szlachetnie z pamię- 
cią zgasłego mistrza, sprowadzą zapewne licznych 
słuchaczów w środę do sal resursy obywatelskiej, 


= Ze sztuki. 

* „Dziewica orleańska” Jana Matejki ukaże się 
na wystawie popierania sztuk pięknych w przyszły 
piątek, tj. dpia 22-go b. m, 

Gbraz ten, stosownie do umowy z właścicielem, 
Po» w naszem mieście przez ciąg sześciu ty- 
godni. 


== Z wystawy konkursowej. 
W dniu wczorajszym wystawę czasową konkurso- 
wą w sali resursy obywatelskiej zwiedziło osób 27. 
Za to w dniu dzisiejszym, Re gy pomyślniejszej 
ogodzie, już od rana publiczność napływała dość 
icznie. 
Wystawa trwać będzie prawdopodobnie do końca 
bieżącego miesiąca. 


To już chyba przekraczało granice ebiromaneji, 

— Jakim sposobem — zapytałam — możesz pani 
widzieć czyjść charakter lub czyjeś powołanie na 
mojej ręce? 

Sybilla podniosła na mnie oczy i odrzekła z przy- 
ciskiem: 

— Çay est. 

— Wszak pani posługujesz się metodą Desbarol- 
lesa?—badalłam dalej. 

— Tak; ale sam pan Desbarolles przyznał mi 
większą niż u niego łatwość w odgadywaniu linij, 
Naturalnie wypiywa to z mego daru jasnowidzenia, 
którego on nie posiadał, Teraz naprzykład widzę na 
ręku pani coś odnoszącego się do jej przyszłości, 
a ponieważ jest to rzecz pomyślna, więc ją powiem, 

— Niech i tak będzie — odrzekłam — ale uprze- 
dzam panią, że się tem nia nolite, gdyż-we wróżby 
szczęśliwe stanowczo nie wierzę. Uo innego przepo- 
wiednia nieszęzęścia. Ta mogłaby pozostawić po 
sobie jakiś mimowolny niepokój w usposobieniu, 
skłonnem, jak to pani sama zauważylaś, do pesymi- 
zmu. Nie odpowiedni to więc grunt do szczepienia 
na nim różowych prognostysów. Nie przyjmą się 
bezwarunkowo. ADEL. 

— To nie nie szkodzi. Je tiens à vous le dire. 

I powiedziała; poczem, sięgając do szufiadki, 
rzekła : f 

— A teraz zobaczymy 0 ile karty potwierdzą to, 
co mówi ręka. bg 

Karty panny Weroniki były jakieś osobliwsze: 
bardzo duże, bardzo grube i nadzwyczaj śliskie. 

Kazała mi zebrać lewą ręką i kładła kilka razy 
kabałę, tłumacząc mi ją głosem przytłumionym i 
powolnym. 

Wyglądało to tak, jak gdyby miała większy sza- 
cunek dla tego klucza do tajemnice życia niż dla chi- 
romancji. Widocznem było także, iż ją to męczy, 
ale z pewnym tryumfem obwieściła - mi, że karty 
zgodne są zupełnie z wyczytaną na dioni przepowie- 
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Tym razem, jak nas informują, zamiar utworzenia 
instytucji może urzeczywistnić się rychło, z pożyt- 
kiem dla nauki i z korzyścią dia kraju. 

= Na kościół św. Aleksandra. 

Między mieszkańcami parafi św. Aleksandra 
agituje się myśl urządzenia zabawy w połączeniu 
zloterją fantową na zasilenie funduszów budowy 
świątyni, 

Zabawa ta, według projektu, odbyłaby się w ro- 
ku przyszłym w miesiącu czerwcu. 

+ Wspomnienie pośmiertne, 

Wczoraj liczny orszak odprowadził na wieczny 
enoczynek zwłoki ś. p. Jerzego de Berthuldie. o, 
obywateia niegdyś miasta Warszawy, potem wiej- 
skiego. 

OQddawna zamieszkały między nami, nieboszczyk 
dobrze się zasłużył tutejszemu społeczeństwu, 

W roku 1848 ym na urzędzie ławnika w wydziale 
ekonomicznym, a potem wojskowym, Ś. p. Jerzy ros- 
winął istotną euergję w sprawach miejskich. 

W roku 1852-im i następnych zasiadał w zarzą- 
dzie szpitala of:almicznego i wpływem swoim na 
rozszerzenie pierwotnego gmachu oddziałał, oraz na 
urządzenie wielu tamżż ulepszeń, 

Jednocześnie był członkiem zarządu Instytutu 
głuchoniemych i ociemniałych i pomagał czynnie 
ks. Szczygielskiemu do pomyślnego rozwoju tej u- 
czelni, 

W roku 1865 ym spotykamy go na kresach gub. 
PACH zkąd pismo nasze korespondencjami za- 
silał. 

Po powrocie znalazł się bez środków i objął poczt- 
halterję warszawską, którą prowadził wzorowo. 
Jako człowiek wielkiej prawości, zgonem swoim 
wszystkich serdecznie zasmucił. 


== Zawiązek kasy, 
Ponieważ projektowane stowarzyszenie kelnerów 
do skutku nie przyszło, więc jeden z właścicieli ho- 
telu a zarazem restauracji, postanowił pośrednio zao- 
piekować się dolą swej służby. 
W tym celu zawiązał coś nakształt kasy przezor- 
ności i wzajemnej pomocy, 
Przedewszystkiem zostały zniesione „napiwki” o- 
sotiste, a goście tak restauracyjni, jak i hotelowi, 
składają datki przeznaczone na służbę do puszek u 
myślnie urządzonych. 
Pryncypał w obeeności kilku kelnerów co tydzień 
owe puszki otwiera i dopełnia obrachunku, 
Połowa sumy rozdziela się bezzwłocznie między 
służbę w stosunku do pobieranej płacy, reszta zaś 
dołącza sią do funduszu kasy przezorności, lecz na 
imienny udzia! każdego uczestnika. 

Nauto: z pensji pobieranej od pryncypała strąca 


dnią. Prawdę rzekłszy, mogły być i w sprzeczności, 
a nie byłabym się na tem poznała. 

Nadmienić jednak muszę, chcąc być Ścisłą, że 
traf chciał znowu, aby drobny, szczegółowo okr2- 
ślony fakcik, nie należący w dodatku do kategori 
tych, które się codzień zdarzyć mogą, ajaki mi 
między innemi z kart wywróżyła, sprawdził się w 
parę dni potem; co mnie wszelako gorętszą wiarą 
w dalsze przepowiednie nie natchnęło. 

Pożegnałam pannę Weronikę z przekonaniem, że 
chiromaneja o ile w pokiereszowanych zygzakami 
dioniach naszych doszukuje się cech naszego tempe. 
ramentu, skłonności, a zwłaszcza tego wszystkiego, 
co się do fizycznej organizacji odnosi, o tyle pozo- 
staje we właściwych sobie granicach i jako z taką 
liczyć się z nią można. 

Z chwilą, gdy zasiada na trójnogu wieszczki, 
potrzeba bardzo dużo dobrych chęci, żeby ją na se- 
rjo traktować. 


Nb, Nie dziw się, sz. redaktorze, że pod wpływem 
wizyty u panny Weroniki ija mam maleńki atak 
jasnowidzenia, dzięki któremu zdaje mi się, iż wi- 
dzę gizieś daleko, daleko jednego z twoich wspól- 
pracowników, jak rzuciwszy okiem na ten feljeton 
woła oburzony: 

— Ależ i ja ongi, anno domini, coś o jakiejś wróż- 
ce pisałem. Sam już dobrze nie wiem, co to było, 
ale czytelnicy powiuni umieć cały artykuł jak pa- 
cięrz, a piszący wiedzieć, że przedmioia, o którym 
ja wzmiankę uczyniłem, poruszać więcej nie wolno. 
Czy podobna, aby kto miał tak krótką pamięć! 

Co do mnie, jestem mniej wymagającą, nie mam 
naprzykład żadnej pretensji do p. Chłędowskiego, 
który w Gazecie lwowskiej pisał teraz o armji zba- 
wienia 1 nie zdziwię się zgoła, jeżeli za lat kilka, co 
mówię, rawet za kilka tygodni, spotkam się na 


szpaltach Kwyera z artykułem o.. chiromanecji. 


H. J, B, 
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się co miesiąc po 5%/ę dla powiększenia funduszu 
kasy przezorności. 

Uczestnikowi nie wolno podnieść swego udziału, 
aż dopiero przy opuszczaniu służby. 

Wolno mu jednak do wysokości połowy udziału 
zaciągnąć pożyczkę, za solidarnem poręczeniem 
dwóch uczestników. 

Tak się mniej więcej przedstawia prowizoryczny 
regulamin zawiązanej kasy przezorności, pryncypał 
zaś ze swej strony na udział każdego uczestnika o- 
fiarował po 10 rs., aby uczynić początek. 

W ten sposób założona kasa funkcjonuje dopiero 
od dwóch tygodni, wszywey zaś pzacowniey hotelu 
i restauracji dobrowolnie przystali na tę innowację, 
która zapewnia im wyrażną korzyść. 

Jakkolwiek taka prywatna kasa nie jest w stanie 
zastąpić ogólnego wzajemnego stowarzyszenia, le- 
pszy jednak półśrodek, ariżeli brak wszelkiej prze- 
zorności na przyszłość. 


== Wyjazd do Pekinu. 

W dniu wczorajszym 
Gąsiorowski, który prze 
demję medyczną w Paryżu. 

P. G. udał się do rodziców, zamieszkałych w Pa- 
ryżu, zkąd następnie wyruszy do Pekinu, gdzie o- 
trzymał za pośrednictwem jednego z przebywają- 
cych tam rodaków posadę urzędowego lekarza. 


= Znowu 0 grosz. 

Ceny cukru w sprzedaży cząstkowej znowu pod- 
niesiono 0 grosz na funcie. 

W ten sposób funt cukru kosztuje obecnie 28 i 27 
groszy, w głowach zaś całych po 27 i 26 groszy. 

Ww ciągu więc tygodnia handlujący cukrem, bez 
żadnej racjonalnej jak dotąd podstawy, podwyższyli 
ceny o trzy grosze. 

Takie nagłe podrożenie musi spowodować znowu 
ograniczenie zużycia cukru, co dla fabrykantów nie 
może być korzystnem. 


= Fijołki z gruntu. 

W jednym ze "sklepów ogrodniczych na Nowym- 
Świecie wystawiono wczoraj kilkanaście bukiecików 
ze świeżych fijcików zebranych z gruntu. 

Jak na porę obecną, są to dość rzadkie okazy, za 
które amatorowie kwiatów płacili ogrodnikowi nawet 
dość drogo, bo 20 kop. za jedną edną wiązankę, 


= Zwrot weksli. 

Przed dwoma miesiącami kupcowi I. Czymerowi 
wyciągnięto w wagonie tramwajowym pugilares, w 
który m oprócz gotowizny w kwocie około 200 rs., 
znajdowały się weksle i rewersy na sumę 2700 rs. 

Poszkodowany, nie będąc zresztą pewnym czy to 

zguba, czy tez kradzież, ogłosił kilkakrotnie, iż zna- 
iażeń, zwracając weksle, może w nagrodę zatrzymać 
gotowiznę. 

Ogłoszenia te jednak żadnego skutku nie odniosły. 

Dopi ero w dniu onegdajszym Czymer otrzymał 
list rekomendowany z zagranicy, a mianowicie z 

Brodów w Galicji. 

W liście tym znajdowały „się cztery weksle oraz 
dwa rewersy, brakowało zaś jednego dokumentu. 

List pisał dobry znajomy, a nawet imiennik Czy- 
mera, właściciel sklepu w Brodach. 

Zawiadomił on poszkodowanego, że owe doku- 
menta zostały mu w dziwnie tajemniczy sposób pod- 
rzucone w sklepie. 

Jakim sposobem złodziej z Warszawy zawędrował 
do Brodów i tamtejszemu Czymerowi weksie pod- 
rzucił? —to już pozostaje zagadką trudną do rozwią- 
zania. 


EA Warszawę Tadeusz 
paru laty ukończył aka- 


= (Olbrzymia kradzież. 

Po sprawdzeniu okazało się, iż portfel, skradziony 
tak zucawale Weltowi na Nalewkach, zawierał wa- 
lory na sumę około 100,000 rs,. 

Kradzież ta dziś została wykryta, dzięki energicz- 
nemu, osobistemu śledztwu naczelnika p, Wojcieclza, 
który przytrzy ma? całą szajkę złodziei, | 

Pieniącze i weksle odebrano. 

Biiższe szczególy podamy jutro, gdyż wiadomość 
n.niejszą otrzymujemy w ostatniej chwili. 

= Zamiar kradzieży. 

Dziś rano po otwarciu sklepn Straussa, na Długiej pod 
nrem 29-ym, zauważono ogromny nieład, twierdzący o go- 
spodarce złodziei. 

O towar wcaie się nie kusili, był tylko zamiar rozbicia 
kasy ogniotrwałej. 

Świadczą o tem pogięte ściany, zepsuty zamek, lecz ugi- 
łowania łówów osazały się daremne. 


Celem wyśleczenia rat 
? zuchwałych złodziei zarządzono po- 
kaha i z NE S 


|-ym, powróciwszy do 

na stole. postrzegł brak zortfelu położonego 
W portfelu tym znajdował 

niężne różnych. osób ra sumę aa rg i dokumenty pie- 


zżód k 
e ziej, ja można sądzić, dostał się do mieszkania przez” 
Oprócz portfelu zabrał on palto. 
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Dla p. P. kradzież portfelu stanowi ogromną strate, zło- 
iejowi zaś z weksli i dokumentów nic nie przyjdzie, 
Gprócz kilku drobnych kradzieży, spełniono wczoraj czte- 
ry większe 'w mieszkaniach, a mianowicie: / 

U J. Pfefera pod nrem 10- -ym na Franciszkańskiej skra- 
dziono klejnoty wartości 300 rs., a złodzieje dostali | się 
rzez okno do ogrodu. 

Na Freta pod nrem 26-ym w biały dzień otworzono Wy- 
trychem drzwi mieszkania J. Ziębickiego, którego okradzio- 
no na 220 rs. 

W mieszkaniu E. Gulmana, urzędnika kolejowego, pod 
nrem 111-ym na Marszałkowskiej spełniono kradzież klej- 
notów wartości kilkuset rubli, a nadto złodzieje zabrali 
rewolwer i pistolet. 

Wreszcie pod nrem 68-ym na Chmielnej Z. Bojdakowskiej 
skradziono rzeczy na 200 rs. i kilkadziesiąt rubli w go- 
„tówce. 

= Z ulicy. 

Dziś rano na placu Grzybowskim z niewiadomej przyczy- 
ny przewrócił się wóz frachtowy. 

Furman Andrzej Ćwik przygnieciony całym ciężarem, u- 
legł złamaniu nogi i poniósł ciężkie uszkodzenia lewego 
oku. 

Poszwankowanego w stanie bezprzytomnym odwieziono 
do szpitala. 


= Przejechania. 

Na Chłodnej dorożkarz nr. 15 najechał na jakąś kobiotę, 
która boleśnie się potłukła, a nadto została przewróconą 
latarnia gazowa. 

Na Dzikiej Anna Puszczyńska dyszlem wozu roboczego 
została zranioną w głowę. 


= Wypadek z ogniem. 
Dzisiejszej nocy, o godzinie kwadrans na 3-0ią, w domu 
pod nrem 12-ym przy ulicy Senatorskiej w składzie szkła 
i porcelany p. Cý ulskiego zpaliło się od silnie rozpalone- 
go pieca drzewo opałowe, a następnie sufit. 
Wezwany na pomoc oddział ratuszowy wysłał toporni- 
ków, którzy ogień wkrótce ugasili. 

mat DEO ame 

= Z rolhictwa. 
Z 7 tiawókłógo i i przasnyskiego donoszą do Kor. pl 
iż w miejscowościach pogranicznych sprzedają obe- 
enie słomę do Prus. 
Ostatnia już nędza może chyba doprowadzić rol- 
nika do pozby wania się tego cennego produktu, któ- 
rego pozostawienie na gruncie należy do pierwszych 
obowiązków dobrego gospodarstwa. 
Jeżeli gdzie, to tutaj mogłyby z pożytkiem być 
zastosowana środki celne, zabraniające stanowczo 
sprzedawania słomy, której ubytek zuboża naszą 
glębę na korzyść niemców. 


= Rewizja sanitarna, 

W Kielcach, jak donosi miejscowa gazeta, odby- 
wają się obecnie rewizje sanitarne nieruchomości. 
Rewizję wywołała obawa cholery. 


= Pożar w Grodnie, 

W Grodnie, jak donoszą do Kur. por. bez dokła- 
dnego oznaczenia daty, wybuchł w tych dniach po- 
żar, w którym spłonęło 6 domów. 

Przyczyną pożaru była nieostrożność urzędnika 
Fołtyna, mieszkającego przy ulicy Podolskiej. 
Zapalając lampę, Foltyn oblał na sobie odzież, 
która zajęła się płomieniem, 

Nieszczęśliwy poniósł śmierć. 

Z ratujących zabił się na miejscu strażak Adam 
Szubieki, który drapiąc się na dach, spadł na bruk, 
Kilku innych strażaków ponioslo silno skaleczenia 
i obrażenia. 

Z ruchomości nie prawie nie uratowano, z inwen- 
tarza żywego spaliły się trzy krowy i koń; straty w 
ogóle bardzo znaczne. 

= Wypadki kolejowe. 

w duiu 13 m ajén w pobliżu stacji Chełm, pociąg to- 
warowy kolei nadwiślańskiej, idący w stronę Warszawy, 
przejechał na śmierć Karola Henika, okolicznego mieszkań- 
ca, który prawdopodobnie przechodząc plantem kolejowym, 
przypadkowo dostał się pod koła pociągu. 

W aniu i4-ym b. m. na stacji Strzemieszyce kolei wie- 
deńskiej, przy ustawiania wagonów pod pociąg towarowy, 
znaleziono na plancie potłuczonego, Z obciętemi palcami u 
ręki, stróża nocnego Jana Jenisza, którego po udzieleniu 
pierwszej pomocy odwieziono do szpitala. 

W obu wypadkach w celu wyjaśnienia przyczyn prowadzi 
się śledztwo. 
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ZE STATYSTYKI. 


* W szpitalu starozakonnych, wedłng sprawozdania 
za lata 1801 — 84 włącznie wydanego staraniem obecne- 
go kuratera szpitala p. S. Lewentala, leczyżo się cgó- 
łem w tym przeciągu czasu chorych 18,268, z tych wy- 
zdrowiało 16,343, zmarło 1,623, pozostało przeto na r. 1885 
chorych 302. Dni instytutowych chorzy przebyli 428,872, z 
których na chrześcjan wypada dni 13,029. Śmiertelność 
przedstawia się w stosunen jednego wypadku na 118. 
Utrzymanie c! idr ego wynosiło dziennie kop. 428. Dochody 
uczyzi.y rs. 19 16,472 kop. 28, wydatki zaś rs. 205,731 kop; 
16'/:, a zatem wydatki przewyższyły dochody 0 rs. 9,258 
kop. 9514. Niedobór paw steł z powodu cofnięcia przez dE si 
zasiłku Ys. 9,000, vdzieiancgo szpitaiowi rokrocznie Aż 

roku 184. Majątek szpitala składa się z gmachn szpital- 
nego wraz ż placem, „aweneylij, oraz kapitałów Jskowarych 
w banku państwa lub na hypotekach, a wynoszących rys. 
156,607 kop. 97. Procent od tychże kapitałów objęty jest 
budżetem dochodów i obracany na utrzy manie szpitala oraz 
na inne cele syvecjalne, przez legatnrjuszów wskazane. Mà- 
jątek szpitala w okresie sprawozdawczym zwiększył się w 
j itałach o rs. 30,505 kop. 6 sraz w ruchomościach © rs, 
rst kzp. 611. W ambuiatorjum szpitala starozasonnych 
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żnych wyznań, którym E ne porad 118,712, 316 Parit 
DER 216 par okularów, oraz bezpłatnych ! ʻe 
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> Z Krakowa donoszą nam d. 15-go b. m.: Na wora 
rajszem posiedzeniu rady miejskiej weszła znowu a 
obrady sprawa budowy nowego teatru w Krakowie 
tym względem wskutek życzenia prezydenta with 
przesłało Towarzystwo techniczne swoją opinję, W ku 
rej ośświadczyło się: 1) za zniesieniem caiego bu budy” PE 
poszpitalnego na placu św, Ducha po ukończeniu bu 
wy teatru; 2) kwotę 400,000 złr. na budowę uważa 
wystarczającą; 3) do składu Jury, mającego ocenić P 
jekta konkursowe, proponuje: 2 reprezentantów 4 ie 
Krakowa, dyrektora teatru, prof. Zacharjewicza i i archi 
tekta Hochberga ze Lwowa, Ludwika Kozlowskieg? <. 
chitekta z Warszawy, Karola bar. Hasenauera Z wi 
dnia, prof, Odrzywolskiego z Krakowa i Józefa Sarego 
inżeniera w Krakowie; 4) Towarzystwo doradza p° e ) 
lić konkurs na dwie części: a) bezpłatnych szkiców, 
płatnych projektów; 5) wyraża nadzieję, że mimo ro 
sania powszechnego konkursu, budowa teatru 0 
zostanie polakowi. Do. merytorycznego załatwienia A 
wyższych postulatów nie przyszło, a rada uchwaliła 
ko upoważnić prezydenta miasta do zaciągnięcia LE 
stytucie kredytowym i w kasie oszczędności pożyczki dla 
wysokości 450, 000 zr. Spłacenie tej pożyczki będzie £ 
gminy nadzwyczaj łatwem, jeśli, jak się spodziewśj% 
przyjmie sejm krajowy na siebie amortyzację 100; dë 
złr., a takąż samą kwotę kasa oszczędności w Krak ów 
Reszta pokrytą zostanie z daru prywatnego, z dochod" i 
z gazu i z dochodów z Sukiennie. Budowa teatru pry 
szłaby tedy do skutku bez nakładania nadzwyczajne eg? 
dodatku od podatków. śl 

>. Ojciec Milinowicz, biskup z Antivari, jak dor 
Diritto, przybył do Rzymu, gdzie ma nastąpić jego i 
święcenie. Monsignor zwiedził kolegjum polskie i 
się tam poznać kapłanom naszym. Po polsku ak pić 
nie. Ks. Milinowicz dał się słyszeć, iż pragn „Ą 
kapłana z grona ziomków, z których kilku stale K ha 
rukterze kapłańskim przebywa na Czarnogórzu. W. m 
da nadmienić, iż nowy pasterz otrzymał upoważnieni 
do erekcji katedry, oraz ntworzenia kapituły, y 
względem Jiczebnym odpowiedniej przepisom kości 
nym. 
p. Vandersmissen, znany adwokat i poseł bruksel? 
ski, osławiony jako zabójca swojej żony, stoi j 
kilku dni przed sądami przysięgłemi w Mons, W prowiaź dj 
cji Hennegau. Broni on się kosztem pamięci swojej 
żony, której listy, pisane do osób trzecich, odczytu 
przed sędziami. | 

> Historyczne muzeum rewolucji zamierza urs%| 
dzić rząd francuski. Pian do tego zbiornika, który 
ogarnąć wszystkie wypadki z lat 1789-go do 1799-80 
wygotował literat Chassin, 

>< Modniarki paryskie wróciły na sezon  bież4ć? 
cześć pluszowi. Jako futra ozdobne udzieliły pierwszeb” 
stwa niebieskiemu lisowi. 

> Cesarz marokański lubi jazdę welocypedow%) 
lecz nie lubi trudzić własnych nóg przy obracaniu e 
by. Aby sobie tej pracy oszczędzić, kazał sobie sa) 
dować wysoki i szeroki welocyped, zaopatrzony W 
lektyki, Cesarz leży na posłaniu, a niewolni 
wprawiają welocyped w ruch. 


ro” 
miast* 


— Złożono w redakcji Kurjera warszawskiego: 
Na wpisy dla niezamożnych bezęantyy i. 

BezimienniB rs. 4, w kółku u pp. Przedp. rs. 
Marja D. rs. 3, F. Flam adwokat rs. 10, zódaódiA 
świątecznej od czyteluisów z prowincji rs, 3 kop. 85. 


Aa 


— Gdyby kto posiadał filarki pod kandelabry mari 
we, stiukowe, a wreszcie i drewniane i zechciał z Ko” 
wych zrobić ofiarę dla kościoła św. Piotra i Pawła ne iy 
szykach, to zarząd kościoła przyjąłby ten dar z wd 
oniośsią. 


=© W dniu 13-ym b. m. odbył się w Warszawić w, 
kościele Przemienienia Pańskiego ślub p. Jana G4 er 
siewicza, autora i artysty dramatycznego, Z pan 
Aleksandrą jaracką, cószą obywatela z Podiasia* 


NA © fix m» «p I a» gż j za2 


+ Ś. p. Zygmnrt Kowalski, knpiec z Potorsburg I] 
krótkiej chorobie, zmarł dzia 18-go października r. b» Pi ji 
żywszy lat 37. W smutka pozostała żona wraz £ zie nie 
i rodziną zaprasza krewnych i znajomych na wyprowadze” 
zwłok z kościoła Przemien. Pańskiego przy ulicy Mio 
dnia 17-go października r. b., to jest w niedzielę, © 8 A 
nie 2-eji pół po południu, na cmentarz powązkowś: 
być się mające, a w duiu następnym, tj. w pantaia 
żałobhae nabożeństwo w tymze kościele 0 godzinie 
zrana. 

+. Dnia 18-go października r. b., jako w pierwszą 
cę śmierci Ś. p. Józefa Zaleskiego, byłego wła 
dóżr Mochowo, odbędzie się nabożeństwo za duszę 


o-a) 
—3551 
roczni 
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k, W kościele św, Krzyża o godzinie 11-ej zrana, na które 
Ostały synowiec zaprasza krewnych i przyjaciół zmarłego. 
ia 17-go października, to jest w niedzielę. jako w 


lieryszą bolesną rocznicę śmierci á p. Józefa E©rhardt, 


o$ 
dziecmi zaprasza krewnych, przyjaciół i znajomych. - — 3581 
duin 19-ym października r. b., to jest we wtorek, 
e się nabożeństwo o godzinie f40-ej zrana w ko- 
„ele powązkowskim, za spokój duszy Ś. p. Hcleny z Ro- 
ickich Tarnowskiej, poczem nastąpi poświęcenie pomni- 
Na grobie familijnym, na które to obrzędy pozostały mąż 

AZ z córką i zięciem zapraszają krewnych, przyjaciół i 
tjomych nieboszczki. —3545— 
34 poniedziałek, to jest 18-go października, jako w 
0% rocznicę Śmierci 6. p. Józefa Wittorta, odprawi się 
o dzinie 10-ej zrana, żałobne nabożeństwo w górnym ko- 
lele gw, Krzyża, na które żona zaprasza. —3546 


| ear Pate PR WWZREEEZE r 
z Cesarstwa. 


Pod tytułem „Rosja na półwyspie bałkańskim” 
mieściło Now, wr. list, mający żywotne znaczenie z 
tego względu, że między innemi mówi o będącej na 
forządku dziennym sprawie bułgarskiej. Dotyka- 
© spraw Bułgarji, autor listu przedewszystkiem 
ut stępuje przeciwko rozpowszechnionemu przekona- 
U, jakoby w Bułgarji istniały jakieś stronnictwa 
"zyjązne i nieprzyjazne Rosji. Zdanie takie jest 
w Jzupełniej błędne. „W rzeczywistości, pisze autor 
d poparciu swojego twierdzenia, naszych nieprzyja- 
tót w Bułgarji nie można liczyć więcej, jak na dzio- 
den Reszta zaś jest bezwarunkowo przywiązaną 
© Rosji i sympatyzuje z nią. Dziwnem byłoby na- 
l przy puszczać, ażeby oni nie czuli i nie pojnowa- 
a tego, że historyczne, geograficzne i polityczne ich 
hę resa są solidarne z interesami Rosji. Nie można 
“atem dzielić bułgarów na russofobów i russofilów. 
«ue jeżeli teraz wielu bułgarów idzie za naszymi 
Drzeciwnikami, to pochodzi to ztąd, że nie podziela- 
Ją oni naszych zapatrywań na to, w jakiem położeniu 
Powinna się znajdować Bułgarja względem Rosji. 
mie życzą oni sobie bezwarunkowo, abyśmy gospo- 
„atowali w Bułgarji. Tymczasem nasi przeciwnicy 
ta yozni starają się każdy nasz krok wytłumaczyć 
RE iżby obudzić w narodzie obawę targnięcia się 
krzak na jego samoistność. Ale gdyby się bułgarzy 
dla b jags że za dewizę wzięliśmy sobie Bułgarja 
da uegarów, j że nie uważamy za potrzebne gospo- 
zyć u nich, to nie można prawie wątpić, że wszę- 
ku nastąpiłby rychly zwrot na naszą korzyść i kil- 
esięciu wrogich nam bułgarów straciłoby nie- 
awem grunt pod nogami. Dlatego też trudno jest 
oj t surowo sądzić bułgarów, Są oni stropieni i 
eba im dać czas na przywrócenie prawidłowego 
ab unku do Rosji. Trudność zadania polega na tem, 
t Y wyjaśnić granicę, gdzie mianowicie ogólne poli- 
Cznę kierownictwo Rosji, które ona mieć musi na 
Miwyspie bałkańskim i do którego bułgarzy przy- 
waa jej prawo, przechodzi w naruszenie praw sa- 
d rzadu wewnętrznego. Zadanie to jest możliwem 
aj Wykonania. Napoleon III-ci spełnił je mniej 
lęcej z powodzeniem w Rumunji za czasów ks. Su- 
» & w Serbji obecnie przeprowadzają je skutecznie 
A strjacy i to jeszcze przy usposobieniu ludu sprzy- 
acem im daleko mniej, niż usposobienie Bułgarji 
nie gdem Rosji. Ale jest to możliwem do wykona- 
gay lko dopóty, dopóki sprawy nie przybiorą nader 
oe o charakteru. W tym ostatnim wypadku go- 
ny 0 Rosji może nas zmusić do chwycenia się skraj- 
ych środków. Jakkolwiekby to było bolesnem, lecz 
ykim razie trzebaby było uledz okolicznościom. 
k każdym razie nawet uciekając się do takich środ- 
AY, w naszym własnym interesie trzeba patrzeć na 
w jako na środki przejściowe, a za podstawę na- 
Ych stosunków z jodnowierczemi państwami i na- 
łodąmi półwyspu bałkańskiego wziąć przyznanie 
Nawa do zupełnej samodzielności w zarządzie we- 
trznym.” 
zo curzal de St.-Petersbourg pisze: „Wbrew radom 
K ye i przezorności, rządeom bułgarskim zależa- 
zaj a się zdaje na przyśpieszeniu wypadków i na 
ż Tządzeniu wśród powszechnego bezładu i rozprzę- 
g,.% namiętności, wyborów do wielkiego zgroma- 
a narodowego, mającego dokonać wyboru no- 
go księcia. Rezultat wyborów, o ile nam dotych- 
4%, Jest wiadomym, jest takim jakim mógł i musiał 
W danych warunkach. Dzięki systemowi tero- 
i wu umiejętnie zorganizowanego, nie cofającego 
ś przed niczem, rejencja bułgarska potrafiła stłu- 
wód unicestwić prawie żywioły umiarkowane i wy- 
fi dz Zwycięstwo, gwałcąc woborców. Sceny w No- 
ża l w innyça miastach pokazują co warte są wybo- 
ye dokonane pod podobnemi rządami, przy takiem 
gą (tpOwaniu. Wszyscy ci, co nie dawali się prowa- 
żę, (9 urny wyburczej, jak pokorne stado, dla zło- 
sępy głosów przygotowanych i zawczasu rozdawa- 
przez ajentów rządowych, byli narażeni ną 


gdzie się nabożeństwo o godzinie 9-ej i pół zrana, w 
ciele powązkowskim, na które pozostała żona wraz z: 


ROMIOK WAKSZAWDONKI.—Unia 16 października 1050 1. 


gwałty, obrzucani kamieniami, bici kijami. Opła- 
kane te sceny są jaskrawem, zbyt nawet jaskrawem 
usprawiedliwieniem słuszności i właściwości rad tak 
usilnie dawanych rządeom bułgarskim odroczenia 
wyborów do chwili, kiedy rozdrażnienie przeminie, 
kiedy przyjdzie trafniejsze ocenianie rzeczy wistości 
iwymagań sytuacji. W Sofji jednak nie zważano 
na rady. Wybory się odbyły. Zteroryzowane mniej- 
szości powstrzymały się od stawienia się przy ur- 
nach — a były to mniejszości imponujące, skoro w 
Szumli np. na siedm tysięcy wyborców znalazło się 
trzy tysiące wstrzymujących się od głosowania. Re- 
jencja będzie miała w zgromadzeniu przygniatającą 
większość — 420 głosów na 590 członków, mówi 
wczorajsza nasza. depesza, według tymczasowego 
obliczenia. A potem co? Jakaż to jest legalność 
izby wybranej w takich warunkach? Co za znacze- 
nie mogą mieć jej uchwały, wobec kilku razy pona- 
wianych oświadczeń rządu rosyjskiego, że nie może 
ani uznać zgromadzenia reprezentantów w ten spo- 
sób ukonstytuowanego ani też sankejonować jego 
postanowień. Zresztą ostateczny sąd co do wybo- 
rów bułgarskich ico do rzeczywistego położenia 
kraju jeszcze nie jest możliwym. Mimo zalewające- 
go nas potoku informacyj telegraficznych, prawda 
nie przedstawia się jeszcze w dość jasnem świetle. 
Informacje te, jakkolwiek obfite i szczegółowe, nie 
odznaczają się bezstronnością. Przeszły one przez 
ręce ajentów rejencji bułgarskiej, którzy powierza- 
ją telegrafowi sprawozdania odpowiadające raczej 
ich widokom i interesom niż rzeczywistości. Brak 
wszelkich innych źródeł informacji i to tłomaczy ton 
zarówno nieżyczliwy jak i stronny depesz, które dru- 
kujemy. Ale prawda wyjdzie na jaw, zarówno co do 
rzeczywistego położenia Bułgarji, jak i co do rezul- 
tatów misji powierzonej bar. Kaulbarsowi, z której 
jenerał wywiązuje się z poświęceniem i zaparciem 
się siebie, godnem sprawy, której zwycięstwo chce 
zapewnić.” 


Z ostatniej chwili. 

Norddeutsche allgemeine Ztg., oceniając wynik wy- 
borów buigarskieb, upatruje w nich nowy dowód 
swego dawniejszego twierdzenia, „że odjazd księcia 
Battenberga z Bułgacji był niepotrzebnym”. Gdyby 
inaczej było, ogromna większość narodu nie głoso- 
wałaby za ustanowioną przez niego a nie wolną od 
zarzutów rejencją. 

Ajencja Havasa telegrafuje, iż doniesienia, jakoby 
baron Kaulbars doznał licznych zniewag i upeko- 
rzeń w swej podróży, nie mają najmniejszej podsta- 
wy. Przeciwnie w całej Bułgarji witano przedstawi- 
ciela Rosji z uszanowaniem należnem jego randze i 
charakterowi obecnemu. Prawda, że lud bułgarski 
wyrażał wszędzie zaufanie swoje do rządu i rejencji, 
ale objawy tego uczucia nie mogą być uważane za 
wrogą dla kogokolwiek manifestację. 

Jen. Kaulbars, który d, 14-go b. m. przybył z po- 
wrotem do Ruszczuku, miał tam przez kilka dni za- 
bawić. Powrotu jego oczekują w Sofji; według in- 
formacyj niektórych pism zagranicznych, uda on się 
wszelako pierwej do Bukaresztu. 

Vossische Zing. zapewnia, że jen. Kaulbars otrzy- 
mał instrukcję, aby zaniechał podróży do Rumejji 
wschodniej, Dziennik ten domaga się odwołania 
jenerała. 

Z Burgas wysłano do pism petersburskich niepra- 
wdopodobną wiadomość, że konsulowie angielscy 
agitują za wyborem księcia Jana szweryńskiego, 
Naturalnie, że nie ma on żadnych widoków. 

Z Sofji donoszą, że z uwięzionych za udział w za- 
machu stanu oficerów już tylko dziewięciu siedzi 
obecnie pod ciężkim ryglem. Są to główni spraw- 
cy zamachu. ki ei 

Dzienniki bawarskie przepowiadają rychłe wynie- 
sienie na tron tamtejszy dzisiejszego księcia rejenta. 
Jako zapowiedź tego faktu, pożądanego w interesie 
godności korony, uważać należy świeżo ogłoszony 
biuletyn urzędowy o stanie zdrowia króla Ottona, 
który bezwzględnie jest nieuleczalny m. , 

W d. 28-ym b. m. w Brukselli nastąpi wybór de- 
putowanego ze stolicy belgijskiej do izby w miejsce 
adwokata Van dər Śmissena, który stojąc obecnie 
pod sądem w Mons za zamordowanie Żony, zmuszo- 
Ly był złożyć mandat. Komitet zjednoczonych po 
raz pierwszy oddawna stronnictw liberalnych (rady- 
kalistów i doktrynerów) postawił jednogłośnie kan- 
dydaturę złożonego z urzędu burmistrza Namuru, 


p. Ronvaux. > 
TELEGRAMY 
„KURJBKA WARSZAWSKIEGO”. 


Sofja 16-go października. — Wielkie zgroma- 
dzenie narodowe zwołanem zostąło ną dzięń 27-my 
b. me l 


meros 
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(Ajencja północna.) > 

Petersburg 16-go października. — Z powodu 
telegrafowanej odpowiedzi rejencji bułgarskiej na 
noty ajencji rosyjskiej powiada Journal de St. Pé- 
tersbourg: Samodzierzcy władzy, „którzy przeszło od 
roku zapędzają Bvłgarję na tory rewolucyjne, a któ- 
rych byt i władza opiera się tyłko na siłe i gwałcie, 
kryją się obecnie. po za konstytueyjną legalnością, 
aby uwiecznić rządy absolutnie bezprawne, które 
rozpoczęli, i.praguą podtrzymąć zgromadzenie naro- 
dowe, które wybrane zostało pod wpływem sirachu 
przed rządem i ślepo mu jest oddanem. 
powierzają prawo rozstrzygania o prawowitości wy- 
borów i zatwierdzania rządu, którego jest bezpośre- 
dnim wypływem. Trudno grać lepiej na słowach, 
aby przyswoić sobie charakter sędziów i stron w je- 
dnej osobie, Nie ma co dalej rozprawiać z nimi; nie 
można wszelako dopuścić, ażeby losy Bułgacji, od 
których zależy pokój na Wschodzie i w Europie, 
zestały „oddane na łaskę i niełaskę radykalnych 
doktrynerów. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI, 


— Kabi —Jeden z wierszyków zamieszczamy; drugi 


jest mniej udatny. 


— Pani Lud, $, w Neapolu.— Prosimy -© uokładny 


adres. Pismo wysełamy. Więcej listownie po otrzy- 
maniu adresu, 
cz REZ 
GIEŁDA. 


Warszawa d. 16-go października 1886 r. 
Za weksle długoterminowe na Berlin żądano 
52.371/, o 10 kop. wyżej—bez tranzakcyj. Krótko- 
terminowe 52.321/,, płacone były 52.20, 52.25 do 
2,30—kurs to od czasów wojennych nie bywały. 


pół w końcu, 

Na Paryż 52.30. 

Na Wiedeń 85 rs. za 110 fl —bez tranzakcyj. 
uisty likwidacyjne większe 94.20, mniejsze 94.10, 
bez ruchu. 
Pożyczka wschodnia 99.75. ; 
Listy zastawne ziemskie pierwszych czterech se- 
ryj 100.85, płacono 100.75. 
tranzakcjach po 99.65, 99.70 i 99.75. 


96.50 nominalnie notowane. Przewaga serji IV nad 
lI jest objawem bardzo niezwykłym.. 

Obligi miejskie 95.75 i 95.50, większe po 95.50 
kupowano. |. | 

Listy łódzkie 96.50, 95.50 i 95. 

Z akcyj notowano handlowe po 356, dyskontowe 
po 315, w żądaniu, łódzkie po 340, ubezpieczeniowe 
po 195 w chęci płacenia, — Z cukrowniczych her- 
manowskie 220, łyszkowickie 205 w żądaniu, stalo- 


we 950 — płącić chciano 900, Starachowiekie po: 


70 oddają. 
Godzina 12-ta. — Usposobienie bardzo mocne, 
ruch żaden. 
J. Wł 


Sprawozdanie z handlu cukrem. 


Wpływ powszechnie wiadomych zamiarów ograniczenia 
jeżeli nie produkcji, coby później dopiero nastąpiło, to przy- 
najmniej emisji cukru na konsumcję wewnętrzną, był w o- 
góle dla rynków ożywiającym. Ponieważ jednak jest to, 
jak dotychezas projekt, którego ostateczne zatwierdzenie i 
po zatwierdzeniu opracowanie w szczegółach, zajmie jesz- 
cze czas pewien. bezwątpienia przeto ożywienie owo było 
mocno mitygowane i rozmaite rynki różnię go przyjęły. 

Zaznaczyć należy ze strony rynku kijowskiego pewną nic- 
ufność, opartą może na obawie wpływu charkowskich pro- 
ducentów i moskiewskich dzienników. Dalej pewną oboję- 
tność petersburskiego rynku, którego przewodnicy podnieśli 
cenę bardzo oględnie o 40 kop. na pudzie rafinady i osta- 
tecznie różowe zapatrywania się warszawskich działaczy, 
którzy poparci niezbyt znów wielkiemi w kraju zapasami, 
szybciej podążyli w kierunkn zvyżkowym, 40-kopiejkową 
zwyżkę petersburską na pudzie do kamienia 24-funtowego 
stosując. 

W tych warunkach, przy ruchu wstrzemięźliwością od- 
dawców ograniczonyma, notowane: $ 

Hermanów 3.10—3:15. 

Leonów 3.10—3.15. 

Imńe marki polskie 3.0715. 

Mączki rosyjskie grubo krystaliczne po 3 rs., choć w koń- 
cu tygodnia wyżej żądano. l $ 

Rozumie się większe fabryki, które przy 3.10'i 3.124 
saajan ą zysk, są w oddawaniu niżej wstrzemięźliwe. 
ostki po 3 rs. 

„Mączka równieź mocniej, 2.024/; do 2.65 płacono za ka- 
a s» o 


Jerau to 


Na Londyn 10.60, przy płaceniu 10.58'/, i 10,59 : 


Nerja V 99.80, ;rzy 
Listy zastawne miejskie 99.75, 98.85, 98.80 i. 


SIZ ARAD A. 


(J. D). 
Kogo pierwsza trzecia gniecie 
Ten nigdy nie drugie trzecie 
Do całej, choć mu, ta cała 
Częstoby się bardzo zdała. 


Rozwiązanie zadania matematycznego umieśżc20- 


nego w numerze 280. 

Jeżeli części godziny zaczniemy obliczać od chwili, w któ 
rej strząłką minutowa znajduje się na liczbie XII, to 0 5 g. 
22!/, m. skazówki tworzyć będą kat 280, 45. Takie rozwią» 
zanie nadesłał p. Daniel Böhm. 

"Jeżeli zaś części godziny obliczamy według strzałki go- 
dzinowej, tj. od chwili, w której strzałka minutowa znaj- 
duje się na liczbie XI, to o 5 g. 22!/, m. kąt utworzony 
przez obie skazówka wynosić będzie 56* 15. Podobne roz- 
wiązanie nądesłali: pp. Baumritter, Dorota Szpringer, Anna 
Wolfowicz, M. Szajewicz, Józef Czystograjski. 

Pierwszy rachunek lepiej odpowiada warunkom zadania, 


L AACI A. 


Wielki. Dziś: „Straszny dwór”. Jutro: „Indie”.— 
Rozmatłości, Dzis; „Frou-Fron”. Jutro: „Czyja wi- 
na” i „Potrzebne grzeszki”. — Mały (ulica Daniłowi- 
czowska). Dziś: „Wielki dzwon”. Jutro: „Wielki 
dzwon”. 


Dolina Szwajcarska. 
Jutro, w Niedzielę, dnia 17-go października 1886 r. 


-32y WIECZÓR POLSKICH KOMPOZYTORÓW 


wykonany przez orkiestrę warszawską pod dyr, 


ADOLFA SOWNWWENFEL IDA. 

1) Polonez (D-major), Kurpiński. 

2) Uwertura z op. „Krakowiacy i górnle”, Stefani. 

3): Stary kapral (instr. Sonnenfeld—solo na puzon, wyk. p. 
Kochendorfer), St. Moniuszko. 

4) Mazur, Fibl. 

5) Uwertura z op. „Halka,” St. Moninszke. 

6) Na Anioł Pański, modlitwa, Lewandowski- 

7) Kujawiak (solo na skrzypce), Łada, 

8) Oberek „Zawieracha”, Lewandowski, 

9) Taniec cygański z „Chaty za' wsią”, Noskówski. 

1) Gawot, Rożalski. 

11) Pieśń wieczorna, St. Moniuszko. 

12) Mazur „Dziarski chłopek”, Lewandowski. 

Początek o godzinie 5-ej po południu. —Wejście kop. 30. 


- — Dr Tadeusz Trzciński, ordynator szpi- 
tala św. Łazarza, przeprowadził się na ulicę Wło- 
dzimierską nr 15. (3465) 


— Zakład leczniczy hydropatyczno-pneu- 
matyczny d-rów ibobrzyckiego tsche= 
go. Obożna nr 5. (422) 


— Massaż od lat, 16 z dobr 


wykonywa od lat. 15 z dobremi 
skutkami; wskazać mogę uzdrowionych. Bagno 
nr 2.—M. WMikenberg. (1228) 


kurs gietty warszawskiej. 


Dnia 16-go października 1886 r. 


KURJER WARSZAWSKI 


(Po potrąceniu podatku skarbowego) 
Od Listów zast, nowych 5%/, kop. 1501/4 


Dr med, W atraszewski, ul. Chmielna 
nr 37, od 41/,—6!/,. (3547) 

3541 Dr Słonimski, choroby moczo-płciowe (se- 
kretne), Marszałkowska 5. Do 11 r. i od 5—7 w. + 
i 2 DM A A CA M 1 LI Z r OTC O O 0 W A TWA A AN R CRMA 


— Dr J. Brzeziński po powrocie do War- 
szawy, rozpoczął przyjęcie chorych w Lecznicy I 
(Niecała 1). Choroby nerwowe. Leczenie 
elektrycznością. (3539) 


. — Stanisław itrykner, były profesor i so- 
lista kijowskiego Towarzystwa muzycznego, zamie- 
szkał stale w Warszawie. Świętojerska 4. (3538) 


— Nap. Hirszband, pom. adwok. przys, 
powrócił z zagranicy (Włedzimierska 19). (1288) 

— Dr Fabian wyjechał na parę tygodni za 
granicę. (3513) 
gm Prof. Dr Łuczkiewicz. Marszałkow- 
ska 94. (3415) 
— Hr Władysław Gajkiewicz. 
(Marszałkowska 115), powrócił do Warszawy. (1280 


| —De W. JH. Tyrchowski (syn), akuszer, 
powrócił do Warszawy. Marszałkowska 115. (3490 
(3484) Dr Grodzki leczy choroby sekretne, 
oraz niemoc wskutek takowych, Aleksandrja 15. 


— Władysław Jurzyński, adw. przysięgły, 
przeniósł kancelarję na ulicę Długą nr 42. (3489) 


11. Ziotych i srebrnych medali. 11. 
Exiräkt mięsny płynny i stały. 
Użyty z gorącą wodą, da- 
je w jednej chwili wy= 
borny 
kiem i pożywnością prze- 
wyższający inne extrakty. 

Bardzo ważne zastosowanie ma Cibils 
jako przyprawa na każdym stole równie niezbędna, 
jak sól, pieprz i t. p. dla poprawienia na razie sma. 
ku wszelkich zup i potraw, mięsnych lub postnych. 

Cibiis pod względem praktycznym i ekonomicz- 
nym, zaleca się w każdem gospodarstwie domowem. 

Do nabycia we wszystkich handląch towarów ko- 
lonjalnych, spożywczych i aptecznych w Warszawie 
i va prowincji, (1244) 
Główny skład u T. D. Łapińskiego, Włodzimierska 6. 
„— Dentysta W. Zieliński powrócił z zagra- 
nicy z kongresu naukowego, Senatorska nr 4. (3887 


Z NN 


— Dr Grekowicz, powrócił. do Warszawy.— 
Chmielna 34. (3438) 


rosół, sma- 


—Dnia 16 października 1886 r. 


| 
| 


W Sobotę, dnia 16 Października r. b. 


Nr 286b 


D. KURDELSKA i S-ka 


róg Trębackiej i Nowo-Senatorskiej, 
uczennica P. A. Łafćrierew Paryż 
b. krojczyni u W-go R. Hersego: 
wykończa suknie i okrycia prędko, akuratnie LA) 
nio podług najświeższych modeli i żurnali. 2 
Uczy szycia i kroju sposobem paryskim. 


W łaścicielki Magazynu Mód, Sukie” 
i Nowości firmy 


W. KUBNKE. 


HMrakowskie- Przedmieście nr 4420 
po powrocie z Paryża, zaopatrzyły swój magat)” 
we wszelkie. nowości na nadchodzącą porę sii 
cych, mianowicie: Modele Kapeluszy, Sukień, Okr 
i Czepeczków, Kwiaty i Pióra, Oraz wszystko s 
służy do przybrania ubiorów Damskich, oraz K 
loszki szwedzkie. (8448) 


Pani ERARD, à 


uczennica Wortha, właścicielka magazynu mód; gb 
Kotzebue nr 2, powróciła z Paryża, (8525) 


3516) Kawior po rs. 1 kop. 50 za funt, poleca] 
J. Fiatkowski & C-o w Warszawie, Zielo? 
Plac »r13 (obok hotelu Francuskiego), w domu p 


chodnim (Marszałkowska 148), Handlującym rabat 
NN N—N—LL ZL 


Tytonie do fajki 
w cenie rs. 1.20, 1.44, 2 rs.3 i 4 rs. za funt 
Polecają uwadze Szanownej Publiczności 


Kalinowski i Frzepiórkowsk, | 


w Warszawie (hótel Europejski). (1090 
nm za num pe. u. san zee mensas aż". 
— Poszukuje się lokalu parterow g9 
w centrum miasta, mającego powierzchni nie mo tł 
jak 2000 stóp kw. Oferty proszę składać od ią) 


A. B. 100 w adm. Kurjera warszawskiego. (84 > 

— Oennik Składu Nut Muzycznych ebe” 
thnera i Wolffa dołączony był do dzisiejsi 
go porannego numeru dla prenumeratorów mée, r 
roty bity nie zaś na prowincję, jak przez pomy 
kę wydrukowano. 


„ad 


t y p i 
Od Listów z. m. Warszawy kop 19'/ą Wi fk B | M k 5 NI 
Weksle: Żąd. | Płac | Od Listów zast, m. Łodzi kop. 217'/, 16 ł d as OWY. = E s hi 19 
Berlin 100 mar. z krótk. ter.|52327/,| ——- | 0d Listów likwidacyjnych kop. 1421/3 Początek o godz. 10!/, wieczorem. jl2 A z 3 
Londyk 1 funtosteć osicigczdQGO |-m=;ETTENOTOW Laui i spo woaibón TE I z $ <= 5 3 
Paryż 100 franków „ „|4220 | —— Targi - DiS 8 
Wiedeń 100 guld. „ „| 85— | —— Ga Z | d jaj 
j NA PLACU WITKOWSKIEGO. — [AT M z 2 
Papiery publiczne: Dni EDENE, kaz y 9 
oj. Listy zast. z r. 1869 d.| 100.85] —— a 13-go października 1886 r. zdbn | —| TSE j N 2 
50/, Listy zast. z r. 1 -Z / A 
RE E T E Ee Pud | Korzec == Holsztyńskie | | EE 
Listy zast. m. Warsz. ser. I| 99.75) —— ed] do | od] do Le> [is g A 
Eome 08 RE E a kopiejek codziennie świeże, =" BIEŻ JEZE 
s z A —,. | Pszen. 242 sm. i ord. |=|"I=T= i j z Li Ą Ż 
Listy zast. m. Łodzi serj I 98.50 —— »  »„ pstra i dobra| — | = | — | — W Handlu Win l Delikategów = = : 
40/, Listy likwidacyjne dużej 94.20 | —— » „ biała t ari edi am ` ji Y d 
a Ga a pir Pa A |=. | żyd wykocme til ini =| =| 2l = | Ant. Stępkowskiego, |-5 || ) 
Bil. Banku Ces. s. I HL i TI) —— | —— | Żyto wyborowe 232 fant.| — | = |= |— a |= | | Ej 
Bos POR Premi PAOS ago] u bazia |i ga wesliwo | oigh apada pdo Wierzbowa X 9. 1915r | œ E zai 
I Pożyczka wschodn. rs. 100| 99.75 | —— | Jęczmień 2i 4 rzęd, 202 £| — | — | 410 — | mmm 
II „ rs. 100| 99.75 | —— kre dd... 2% — | — | 275) 300 „i A K A . 
II gk rs. 100| 99.75 | —— ze A UAE 2t|—|-|—|— i 
Listy wileńskie długot.. . . | —— fa | Rzepi wreek PEY Era eh to jl re ienero e NAA eia z FASONY. 
Akcje iobligacje: Rzepak rapos zim. 212 f.| — | — | — |= 0 or ży mie Ublorów NZRKIO” 
Obligacje miasta pocz! | 95,75 | === zam ni 262 funt. „| — | — | — | — Balsamin gazy 
zcje dr. % WATSZ.*W. rs. —— | — Ziemniaki ii .. . . » ||| — , . S 
Akcje dr. ż. warsz.-b. rs. 100| —— | —— | Masło świeże funt ..|—|—|— | — S Udelikatnia opierzchnię- KAROL A SZLI f] 
Akcje dr. żel. warsz.=teresp.| ===; | —.— h o solone pnd . „ „| — | =|— |— KD, cie twarzy, rąk i ust— r 
prak dr. żel. fabr.-łódzkiej| —.— | —— | Siana pud 5. „„, „mj mł = | © r goi ich, nadając im bia- MIODOWA X 8, wprost kości inta 
Ti Leja Banku handl: warsz.| 356, | —— | Słomy pud . . . . , „| = | = | — | — ość i delikatność. 4 rs. Tańsze: w 35. 
Akcje Banku dyskont. warsz.| 315, | —— | Drzewa opał. twar. 8. kub.| — | — | — | — | kop. 5O, -z przesyłką 2 rs. — Składy w | Garnitury...... odr 22 ||| od = 33. 
Akaa Banku handl. w Łodzij —— | 840 „z n» miękie „ | — | — |— l — | Warszawie w perfamerjach: Lipinka na Nie- | Palta jesienne . od rs. 20 ||| od '* 36. 
Ak k aat: Tow. ub. odogn.| —— | 195. k < całej Kalinowskiego M 66-i Dobrzańskiego Palta watowe.. od rs. 24. od r 10. 
Akcje Dna ah, ar — | m Cena 0 owity. s X 7 oba na Krakowskiem-Przedm, ri Spodnie ....... od rs. 6. ||| od je den“ 
Akcje Dobrze 105 ge: stel rT pac z dnia 16-go te 1886 r. | goa Sławnuckie, Ubrania Szo ję 
e „Low. Lilp, Raui Lęw.| —— Hurt, skład. wiadro rs. 8 kop, 20% ; ckie, Garnitury 'e, nyć 
Alejo Tow. pragia Zawiera m | ZT garniee ra. 2 kop. 67 Fabryka Pantofi filcowych || gsto fatra, po onach wówaeż przwtśjo 
DZIKA X 46 lol żniwa yoe 


P.Śliżyński 

4 „Sliżyński 
%wynucza 6-ciu najpotrzebnie; 

Salonowych tańców*w 20-tu Akil terah ka ie 


Królewska % 3. | © 


| Zupełna wyprzedaż 


rzedania trzy szafy Sk 
ar, oraz sklep do odstąpienia. 2034 


e ska 119), 
obuwia, Podwał X 20, tamże el 


sklepowe i 


1-e piętro front (dawniej Marszałkow- 


poleca na sęzon zimowy, 
anckie i gustowne wyroby po niz- 
kich cenach —H. RIĘGEL, 


| Kwit Rekrucki 


jest do sprzedania. Wiadomość: 0 Be 


no % 61, mi 


19198 


Nr 2864 KURJER WARSZAWSKI.—Dnia 16 października 1880 r. 


! ŚWIEŻY TRANSPORT! 


Bukietów i Wieńców „Makatta”, 


" wyłączna sprzedaż hurtowa i detalióżna 
w SKŁADACH ZAPAŁEK 


T. Kozłowskiego: 
Senatorska 27. — Bracka 25. 
Tamże wieńce metalowe. 2039 


Do sprzedania. 


Z 43-włókowego folwarku odsprzedano 28 
włóki. wycinków, zagajników, nieużytków, 
pastwisk; pozostawiono 20 włók wyborowych 


grintów, w najprawidłowszej figurze geo- lska, róByjska i franc ksiegarni 
metycziej a domem palacowym, silni 4. | pa nagaan i franonaka, przy kaiggam 
morgowym, stawami, przepysznemi łąkami, cy r 3 


A pE ostała nowościami. Abonament miesięczny 
budynkami i inwentarzem w obfitości. Po- i 7 e a 2040 
szikuję się na ten folwark kupca.—Wiado- kop. 50. „Katalogi drukowane, = 

| 


NI” ANNA 
MAGAZYN UBIORÓW DAMSKICH 
Marszałkowska, wprost Zielonego Placu, 


poleca wielki wybór Sukień gotowych fasonem angielskim, z ma- 
terjałów zagranicznych, świeżo nadeszłych, znaczny zapas Kape- 
luszy i Czapeczek paryzkich kostjamowych, oraz wszelkie no- 
Wości,— Zamówienia i wyprawy, wykonywa magazyn w jak naj- 
krótszym czasie i z akuratnością. 20388 


Ceny gpRWY SECHNA. 


DLA AMATORÓW !! 
Ptzybyłem z wielkim tran- 
spórtem kanarków z gór 
artzu, bardzo ładnie śpiewa- 
jących w dzień i przy świe- 
tle; rozmaitego gatynku pa- 
pug: gadających, Kakadu, In- 
seperables, szarych i czerwone 
kardynały, oraz rozmaite duże 
> Bi małe ptaszki amerykańskie a 
także małpy. —Nowo-Senatorska, Hotel Lite- 
wsk, ERNEST PESZEL. 2081 


CZYTELNIA 


aene 


F jj Hi, 
| PA l 
LE 


"PZARZA 


mość: Świętokrzyska Nr 48, miesz. 4, al DA FABRYKANTÓW 


metry przysięgłego J. R. 2042 
Lokal obszerny z parą (siły 6 kof 
i transmisją gest dö wynajęcia.—Wiado- 
ita M 23, u p. Klaczkin. 2044 


Eaa en Jm mame ja — gym wów — 
z dóbr KOSSÓW: 
Łaciaki rs. 1 kop. 80, Amerykańskie rs. 1 
kop, 50 korzec. — Zamówienia: Chmielna X 
56, miesz. M 3. 2043 


Potrzebne uzdolnione Panny 
do fabryki rękawiczniczej, któ- 
reby umiały doskonale szyć rękawicz= 
a ki na maszynie i w ręku. — Adres: 
j Warszawska Fabryka paten- 
są towana Grorsetów, ulica Gęsia 
A M 6. 2061R 


5,300 sztuk 
Drzewa sosnowego wybiegłego, 


4—5 łokci obwodu, do sprzedania w Dobrach Młock (10 wiorst od st, Dr. Żel. 
Nadwiślańskiej Ciechanów, á od rzeki spławnej Wkry wiorst 7),--Bliższa wiado- 
mość w domu handlowym Stan. Kujawski w Ciechanowie. 2066R 


mość: ulica 


ZZ ZZOZ R ZO 


an. dygant Kaki Staty 
WWW HP EEW EBD MA W w Warszawie, 


podaje do publicznej wiadomości, 


za połowę ceny kosztu, że na stacjach Muranów i Praga, 
mebli, luster, dywanów, portjer, różnych wyrobów galanteryjnych i t. p. 


W SALI LICYTACYJNEJ PRYWATNEJ, ; 
WOZY rm Be 6 u |E Konie wybrakowane. 


Firma F. BLOK 


ma zaszczyt podać do wiadomości, że 


SKŁAD WELOCYPEDÓW, $4l 


zostal przeniesiony 
na róg Marszałkowskiej i Wspólnej, 


, Przy nowo-założonej Fabryce wielkich dwukołowych Welocypedów (Bicyklów) SS” 

i dziecinnych najicpszej konstrukcji, dwu i trzy-kołowych—Fabryka podejmuje się najbardziej skomplikowanych repe- 
racyj i przeróbek i wykonywa takowe z całą akuratnością i z możliwym pośpiechem. f 
" Na składzie znajdują się w wielkim wyborze oddzielne części do welocypedów różnych systemów. 

2054R Przedstawiciel firmy Skorniakow. 


SAW 


dobrze atr: eap isa jest do sprzeda- 


są do sprzedania z wolnej ręki nia w Dobra poczta. 


w, 
Pruszków, 11, mili za Wolskiemi ro- 
kami. 


gzt 2060R, 


EETYY: SAKEA 
orce ansu, Nao amien- 
S won? nych Faa T" n 


M, WĘGLOWSKIEGO, 
ulica. Bracka Ne 5 
Ceny b. niskie, 2041 


TY "TREE WEECE" WERE AEO EOG EE a Ea 
at sprzedania na warunkach przystę- 
puyei -` 


lajatek ziemski 


z trzech folwarków złożóny z domas 
mi w mieście, przestrzeni 48 włók, w 
odległości 14 wiorst od kolei Warszawsko- 
Bydgoskiej, w glebie w połowie pszennej, 
s mwentarzami. Dochodów stałych prze- 
szło 38,000 rs.—Wiadómość u Adwoka- 


X 


ta przysięgłego, Artura Szaniawskiego, 
Długa M 25. 2055R 


NE z 


kauka i wychowanie. 


udent uniwersytetu wyższych kursów, 
dóświądczony korepetytor, z długoletnią 
iaktyką nauczycielską, udziela lekcyj w za- 


wysle iiauk gimnazjalnych, nia dogodnych 


aStuniiach, Freta 17, m. 1. 2328 
€kcje muzyki u siebie i na inieście u- 
t dzieją ndnczycielka z dyplomem Instytu- | 
| 
i 
| 


czciwej bony potrzeba do dwóch małych 
chłopozyków. Ul. Miodowa, sklep bielizny 
Btrakacza. 16586 


Li francuzkiego poszukuje ża ruski 
lub polski, Biuro ogłoszeń, Senatorska 26. 


soba młoda uzdolniona w krawiedczyźnie, 
znająca dokłądnie obowiązki panny słu- 
żącej, obeznana z gospodarstwem, posiada- 
jąca chlubne świadectwa, na wyjazd lub w 
Warszawie, ślbo też do domu prywatiego 
na przychodnią. Oferty upraszam składać 
pod litórami M. O. w adininistracji Kurjera, 
otrze ne sý zdo ne hnftarki do Haftu 
białego i kolorami. Marszałkowska M 151, 
w magazynie francuzkim. 16597 
rzepisywania w, językach: polskim i 
rosyjskim, lub jakiegokolwiek zajęcia w 
kautorze składu węgli, lüb podobuym, po- 
szukuje młody człowiek, kawaler. Oferty 
przyjmuje biuro ogłoszeń Rujchmana i Fren- 
diler Sarum „Pracodawca. 2371 
soba mloda poszikuje miejsc, obeznana 
ż handlem, lub też dò gospodarstwa, żda- 
jąca się na praniu i prasowaniw Przyjmuje 
ód 2 do 6. Hoża M 7, m. 35. 16603 w 
otzzebne są panny do krawiccczyżhy, 
H wn ion sie: do pracówui si- 
icu 21. oiaWliskiej. Ulica Wązka Fre- 
MOM j zka Fre 
i łody czlowiek, fachowiec w interesie 
| wódczany jn, poszukuje zdjęcia, może zło- 
zyć młięwieiką kaucję. Łąskawe oferty naż 
desłać AN biura ogłoszeń kujchmana i Frei- 
dlera dla „Kantyppy.* 2370, 


ziewczynka lat 15, za usługę do poje= 

dyńiczej osoby w pracowni sukien, znaj- 
dzie mieszkanie że stołem. Marszałkowska 
Ni 7814, 16569 
otrzebne są panny zdatne do staników. 
Złota X 55, mieszkańia 34. 16573 
fukarz litograficzny, oraz- dziewczęta od 
lat 12—14 potrzebni są w litografji, uli- 
ca Królewska 29. 16572 
czeń poszukuje miejsca do cukierni. Ul. 
Wurmańska 7, na facjacie. 16581 
otrzebna jest osoba kai język ro- 
syjski, niemiecki i franerzki, Saski plac 

otnu M.6, mieszkania 12. 16582 
joszukuje się zdolnycć Tochowników do 
kotlarni żelaznej. Srebrna X 16. 16585 
ządca domu potrzebicy, praktyczny, ż 
dobremi świadectwami i kaucją do 2,000 
rs. Oferty składać dó biura ogłoszeń, Seng- 
torska 26, pod wyrazem nBządca.” 92362 


Kupro i sprzedaż, 
Foro lekki, mało używańy, tanio do 
1 


„liekoje,* 2378 


- berka posiadająca dobią, reko= 
mendację, konwersację francuzką, niemiec= 
ką, ruską 1 muzykę, tegoczesną pedagogicz= 
ną metodą przysposabia chłopczyków 1 pa= 
nienki do gimnazjum lib na pelisję, pośziiki- 
je lekcyj i u siebie tezy. Ńowy-Świat X 28 
howy, 21 stary, mieszk. 5. Bóniecka. 16607 
|— na z i w 


Posady i prace. 
anny potrzobne zaraz do szycia sukien, 


| 
Warecka M 5, iniószkania pi 16502 


gap, UZycznego. Bracka 9, mieszkania 2. Jó- 
STA Pląskowska. 16463 
Of. de Piéchamps, Długa 23. Francuzka 
Wykształcona, z 8-letniem świadectwem 
A Wnieszczenią. 16821 
auczyciel z wyższym patentem, posia- 
dnjący chlubne świadectwa kilkoletniej 
y ektyki, poszukuje lekcyj w domach pry- 
„Atnych, lub takichżę zakładach naukowych, 
lożę wyjechać. Wilcza, domu X 75, m. 2. 
ih Wjęckowski. 2330 
otrzebną jest bona polku z dobremi 
Śwladectwamii. Oila 15, mieszkania 4, od i 
odżiny 10—1. 16409 
j kaligrafji, 
Proszony jest o złożenie adresu w udimi- 
Śtracji Kir: Warsz. pod znakiem R.D, 30. ; 


| 

i 
tudent uniwersytetu gruńtownie posit- ; asżynistka zitoa do bieliżny; potrze= 
Ry dSCY jgzyk rosyjski, posziknje lekcyj bia zaraz: Ohmielńa 92, ih: 10. * 16438 
i 
1 


Paa go iis są panny do Maszyny Wilso- 
tia, do bieliżny. Uica Dobra X domu 39. 
mieszkania 5. 16470 | 
jiządcą bezżeltny potrzebny jest zaraz 
| Fado nialego folwarku, świadectwa wyma- 
gaje. Podwale 22, u 4dWwókńtA. _.16512 


sprzedania. Świętokrzyzka 35, u p. Glatsa 
ib Szkolna 5, u właściejela domn, 16091 


Poza uzdolnione panny do krawiec- 

Saesaare i 

p: sprzedania 2 maszyny do giloszowa- 
A 


czyziiy. Braćka 8, wieszkania 15 ;2352 


nia, okragła i prosta. Wiadomość: ulica 

ielna X 82 nowy. AE; o NPA 

pówódu wyjazdu jest dọ sprzedania 

Röyal (tortepian). Nażewki , „W kapi- 
4 16472 


ggyrepotyegj. Adres ul Wspówa M 18, | zelądnik jubilerski 26-letni z prowineji, 
zkunia 4. = po 6-letniej praktyce poszukuje odpowie- 
dniego zajęcia. Na łaskawe oferty lub uwia- 
dormienie oczekuje ta Pradze, w dómh rzą* 
dowym M 420) ża po e obok bzpita n 
jeż i ia Nog Otź jejsże= 
Antor kaucjonówany „A. Pociejko,” nowo- 20 AMM. ke k = w mie | - j i 
otworzony, rekomenduje różnych narodo- Ee: a Ha 

Ości nauczycieli, guwernańtki, bony, damy anny jotizedne do bielizny, fasżynistki 
„towarzystwa, jak również administrato- i dziutkarki. Leszno M 72, m. 8..... 10260 
ud! kasjerów, ekonomów, osoby specjalnie | fiotrzebny jest fortepianista , dohiy, 0 
dolnionę w rolnietwie, leśnictwie, handiu | grania w restauracji, przy M Blekto- 
Śrzemyśle, Krakowskie-Przedmieście 57. | ralnej, pod. X 3. - 16307 aii 


klepowa do interesu mącznego potrźe= 
big jest od duia igo Listopadw, 4 aucją. 
Miadomość w hańdlu win, Chłodna X 28. 
Misc bezdzietne dostanie Miesz- 
kanie, Światło i opał, za usługę żony 
która będzie pełniła obowiązki młodszej.— 
Jętozolimska 66, u staóżn; 16590 
sobą młoda, posiadająca mizyko, języki, 
mające kilka godzin wolnych, życzy stos- 
Wwnego zajęcia, Warunki bardzo przystępne. 
ŻOBie-restante Zofja. o, 165006 


tnia. 4 

: rk tb Z 
ME dó szycia oyginama Siigera 
leBjest do sprzedania bardzo tanio, Ulica 
Sowia M 2, stróż wskidze, 16508 
a b. nizką cćuę do sprzedania: sofa Dto- 
mana, 1 kanapka, 4 fovebiki. Ułica Śliska 
W 10, wieszkania 26, 16498. 


ortepiań Honera, enini mebli 40 upat- 


raebne 


| — anny podręczne i do nauki, po 
Oszukuje Się frańcizkiej konwersacji, ucharz | ktiz poszukujo zajęcia. Wiar „zaraz do sukien, Niecala.1, m. 26. 1602 
Wo lèrty przyjmuje biuro ogłoszeń, Sena- dotność w sklepie wiktuałów,, Smolna M 19, 


ką Ñ 26, sub A. Ri 2863 


tudont finiwersytetn, medalista, poszu- 
świe jekcyj lub PARA 4 Oferty FE 
adać w kantorze Kurj Z. 


polski, niemiecki i rosyjski, poszukuje 
DA pa, za bardzo AB e 4 
rzyjmiuje także przepis, e ną arkusze, 
TRETI JAn 108, mi 2. 2368 


mne, 
LPR znający dokładnie języki: 
z 


era dla 


+ 


e wr, 


Pianino czarne nowe, za przyst cen 
E do sprzedania, Wielka M 45, m. 58. 1620. 


Met pięknego 300 pudów do zbycia w 
Rysiowie pod Lubartówem. 16198 


wity lombardowe, złoto, srebro, kupuje. 
Elektoralna 33/37, mieszkania 19. _ 15885 


ywany strzyżone, perskie, wojłokowe; 

serwety, chodniki w wielkim wyborze, po- 
leca skłąd fabryczny Kiltynowicza, Mazo- 
wieeka 16, wprost Erywańskiej. Najtaniej, 
bo nie w sklepie. 1725 

o sprzedania rozmaite starożytne me- 

belki, dywany, sztychy, landszafty olejne, 
brouzy, szkła, porcelana i t. p. Codziennie 
od 10. do 3-ej. Ulica „ski od: 10, na dole. 


Paa ia Tarot a ri at ka l Lainan 
g przodajo się powóz fabryki Romanow- 

skiego, prawie nowy, razem z koniem, 
uprzężą i ubranie dla kuczera, lub oddziel- 
nie. Mazowiecka i, wskaże kuczer Jan. 16296 


pkn A ao ca 2 dp ok bad I E aada 
przedaję bardzo tanio fortepian, przy- 
datny do nanki dzieci. Ul. Chmielna, róg 

Sosnowej 76, m. 37. 16283 


£przedaje się przypadkowo koń kary, 
R'ó-letni, rosły. Zupelnić nowa angielska 
liberja, Łazienki, koszary huzarskie, czwarty 
szwadron, u kuczera Kowalskiego. - -16322 
arnitur mebli, biurko damskie, stolik do 
kart, stoliczek, 2 gzemsy, taboret, wszy- 
stko czarne, żyrandolik kryształowy, lampa 
salonowa do sprzedania. Nowy-Świat 62, 
mieszkania 24. 16326 


pz D e Z RZAD, daalena 

Pa o 6 i pół oktawach, w dobrym 
stanie, za bardzo przystępną cenę, u or- 
anisty koś. św. Anny na Krakowskiem- 
rzedmieściu. 1627 


bidera s v aba) ADOR ER D E Om: DI mzd 
undur realny w dobrym stanie, tanio 
do sprzedania. Czysta M 6. Tarnowski, 


o sprzedania garnitur mebli używanych: 

kanapa, kozetka, 2 fotele, 6 krzeseł, stół, 

lustra duże, 2 portjery i 2 lambrekiny. 
Ulica Wspólna X 88, mieszk. 5. Od godzi- 
ny 10 rano do 1-ej po południu. 16152 


PEAR a i IN Kd blok BÓR. IM 
arnitur mebli czarny, orzechowy, sze- 
slongi, kozety, otomany, tanio do sprze- 
ania. Ulica Świętokrzyzka 17. 16245 
fanino zagraniczne silnej budowy, pra- 
wie nowe; palto futrzane męzkie. Nowo- 
enatorska M 6, stróż wskaże. 16130 


tna dod AO ŻY sa r R BABE AB 
połam mało używany, do sprzedania, 

za przystępną cenę. Nowy-Świat M 12, 
stróż wskaże. 16335 


e R, 
ianino, fortepian sto—ezterystorublowy 
sprzedaje ratami 10-rublowemi, wynajmu- 

ç od rs. 3. Jerozolimska 25. Strzelecki. 15284 
utro damskie lisy do sprzedania. 
3 21, mieszkania 11. 


Pre papier listowy i inne materjały 
a 


OŻa 
63 


piśmienne, książki dziecinne, sahani pe- 
gogriczne, gry towarzyskie, gry ogrodowe, 
balony w kształcie miie. oleodruki, ła- 
migłówki i t. p„ w nowo otworzonym skle- 
pie A. J. Wiśniakowskiego. Trębacka, róg 
Nowo-Senatorskiej X 2. Haudlującym rabat. 
ortepiany nowe, używane, sprzedaż, za= 
miana, reperacje, strojenia przyjmuje fa- 
ryka Karwowski i Syn. Leszno 21. 14327 


ianino, fortepian sto-czterysto-rublowy 

sprzedaje ratami dziesięcio - rublowemi, 
A? od trzech rubli. Jerozolimska 25, 
Strzelecki. 16183 


o sprzedania: kanapa, dwa krzesła wy= 
platane, dwa małe stoliki, szafka, stół ku- 
c 


enny i samowar. Jerozolimska 78, m. 15, 
od godziny 1l-tej do 1-szej. 090 


p: sprzedania sztuczka materji na SU- 
s 


knię „krep de chine.” Ul. Krochmalna 
* 14—22, mieszk. 5, od 12 do 2-ej. 16185 

avio sprzedaje meble nowe i uźywane 

garnitury, szeslongi, otomanki, kozetki, 
foteliki. Meble przyjmuję w zamian i do 
przerabiania, za trwałość gwarantuje 
Krakowskie-Przedmieście M 20, wprost uli- 
cy Hrabiego Berga. 2315 


eble salonowe czarne i orzechowe, ume- 
gblowanie jadalnego pokoju, sypialnego, 
komoda szeslong, szaty dębowe i orzechowe, 
bibljoteka, stoliki do kart, garniturki fanta- 


zyjue, żyrandol, kolumny, dywany, firanki, 
biurko i rozmaite salonowe rzeczy. Marszał- 
kowska M 111, pomiędzy Złotą i Chmielną, 
w bramie, 1-sze piętro, mieszkania 10. 16446 
eble salonowe, garnitury czarne i orze- 
chowe, umeblowanie jadalnego pokoju 
dębowe, oraz, lustra i inne meble z 6-u po- 
kojom, do Yprzedania b. tanio, na Chmiel- 
nej % 32 nowy, m. 9, 4-ty dom od rogu ul. 
Marszałkowskiej, idąc do Brackiej. 15732 
Webin: garnitur salonowy, krzesełka fan- 
tawyjne, kolumny, stoliczki, szafy roz- 
re; łóżka ozdobne, kredens, stół, krze- 
a, Otomana, szeslong, biuro, bibljoteka, 
dojabry, gabinetowy, szafka z lustrem, kan- 
sprzedani any, firanki, żardynierki, do 
Przedania. Marszałkowska M 49 nowy 119), 


za dole, w drugiej bramie, mieszk. 1. 16078 


ajtańsze wyroby złote, e i brylan= 


jjtowe, u jubilera Jó 
szałkowska, 139. KUA Bet Catia 


eble: tanio do sprzedania, gamitn czar- 
ny, rzeźbiony, jedwabiem kryty i orze- 
chowy utrechtem kryty, otomana, szeslong 
i2 całe kryte garnitury. Mokotowska M 59 
róg Placu św. Aleksandra, wiadomość. u 
stróża. 15811 
armitur mebli, lustro wielkie, kolumny, 
kozetka fantazyjna, kandelabry, łóżka, bi- 
bljoteczki, otomana, szeslongi, klęcznik, kre- 
dens, stół, krzesła. Ul. Świętokrzyzka X 39, 
mieszkania 2, róg Marszałkowskiej. _ 16253 
uiy magazynowe na okowitę potrzebne. 
Wilcza 6. Wilski. 16247 


arnitur mebli, łóżka, szafy, szeslong, 
otomana, binrko, kredens, stół, dębowe, 
zpitalna 5. 16443 


wu-osobowa karetka używana, w do- 
brym stanie, za 240 rubli do sprzedania. 
fiadomość: Miodowa M 15 nowy, w biurze 
właściciela domu, od -9-ej do 5-ej po po- 
łudniu. 2334 


ielki wybór! Dywany najrozmaitsze, ser- 
wety, chodniki, kołdry, dery, pokrycia 
meblowe, „najlepiej kupować” w główuym 
składzie Giełżyńskiego, Marszałkowska 137. 
Towar świeży, modny, nie wybrakowany! 
egar po królewiczu Jakóbie Sobieskim 
z 1689 r., do sprzedania. Wspólno M 25, 
mieszkania 11. 2348 


peta kary ogier pięcioletni, nadzwy- 
o 


czaj silnej i kształtnej budowy, wypadkiem 
, sprzedania, w stajni domu X 34 Nowy- 
Świat, od godziny 12 do 3-ej. ` 16546 


eble czarne do salonu bardzo gustow- 
ne, umeblowanie jadalni dębowe, oraz 
inne meble do sprzedania, Chmielna M 45 
nowy, Ww bramie na 1-m piętrze, mieszk. M4. 


damaszek biały jedwabny jert do sprze- 
dania, Złota 39, mieszkania 26. 16519 _ 
ano do sprzedania broń Lankastra, Wia- 
domóść w składzie broni Braci Geneli, 
uga M 19. 16561 
łota, do sprzedania umywalnik ma- 
choniowy, z blatem marmurowym, 12 
krzeseł i inne sprzęty. — Tamże pokój dla 
pojedyńczej osoby do odnajęcia. 16609 
eble: 2 garnitury kawalerskie, lustro, 
konsola marmurowa, lampa, kredens, sza- 
A, hamaki pokojowe i sprzęty kuchenne. 
Sienna 13—57. 16612 
Sprzedaje się łóżko nowe, nieużywane, 
orzechowe z meteracem włosianym, sprę- 


żynowym, oraz umywalka nowa orzechowa 
i dwa stoliki. Marszałkowska 3 60, mie- 
16616 


szkania 2. 


ortepian czarny, krótki, zagraniczny, 
prawie nowy, za rs. 340. Marszałkowska 
144. Magazyn mód. 16611 


o sprzedania 25 łokci materji czarnej, 
liońskiej, po znacznie zniżonej cenie. Plac 
w. Aleksandra X 13, m. 19. 2365 


De sprzedania na raty maszyna poń- 
czosznicza M 8. Sowia 3, mieszk. 52, od 
1—4 po południu. 16587 
aszyna parowa używana, 12-konna, (0 
cylindrze oscylującym), jest tanio do 
sprzedania, w fabryce Braci Geisler, Przyo- 
kopowa, wprost Leszna M 5068. 16598 
ianino o -u oktawach, mało używane, 
kupione za 500 sprzedaje się za 375 rs. 
owogrodzka 24, mieszk. 16, 2372 
ortepian o 7-u oktawach do sprzedania 
za rs. 150 u jubilera Józefa Betchera, ul. 
Marszałkowska 139. 2358 


oszukuje się używanej tokarni, ze szru- 

bą pocięgową do toczenia żelaza, łożyska 

łngość między szpindlami cali 80. Posiada- 
jący zgłosić się może: Nowo-Zielna 45, mie- 
szkania 1, w podwórzu. 16580 


zegarki złote damskie za rs. 15 i 18 
do sprzedania w domu XM 66 przy ulicy 
mielnej, mieszkania M 4. 16583 
eble do sprzedania: garnitur orzechowy, 
urządzenie dębowe jadalnego pokoju, sze- 
slong, szafa, serwantka, firanki. Sienna M 13 
nowy, mieszkania 52, wprost bramy. 16584 


Interesa handi. i majątk, 
ri powodu wyjazdu, jest zaraz do odstą- 
fi PL 


enia garkuchnia. Oferty w kantorze Kur- 
era pod lit. K. R. 


olonja we wsi Czyste, prey samej szosie, 
przestrzeni morgów 3, (łokci C) przeszło 
0,000) jest do sprzedania. Wiadomość wprost 
lasku spacerowego na Czystem M 10. 16450 
klep mydlarski do ADNE zaraz na 
dogodnych warunkach. Z 


ota 55, m. 1. 
fe 1,500 są do wyb 


ożyczenia na dom 
murowany, w środku Warszawy położony. 
iadomość przy ulicy Miodowej, pod X 12, 
mieszkania 16. 16531, 
zynk z powodu wyjazdu do odstąpienia 
zaraz, wyrost nowego cmentarza brudnow- 
skiego, za bardzo przystępną cenę. 16533 
lep Kolonjalno-spożywczy jest zaraz do 
sprzedania, za przystępną cenę. Wiado- 
mość: róg Złotej i Wielkiej M 6—16. 16549 
o sprzedania. Ogrodo- 
16276 


ep wiktuałów jest do odstąpienia za 


przystępną cenę. Mostowa M 18. _ 16281 
ur. 473c (nowy 9): 


zn . "WY RARE © DIDO 
Ery g VERT AEN i aT TS, PS 


KURJER WARSZAWĐKi==Dma 16 października 1886 r 


A spożywczy z dystrybucją jest do 
odstąpienia zaraz albo od Nowego-Roku. 
Plac św. Aleksandra M 13. — Sklep ten lat 


kilkanaście jest w jednych rękach. 16080 
o sprzedania magazyn obnwia męzkie- 
go z całem urządzeniem z robotą lub bez. 
lep może być wynajęty na inny proceder. 

Wiadomość w sklepie: Długa 18. 16196 
a -20,000 rs. do sprzedania interes han- 
dlowy, w środku miasta, b. korzystny, nie 

wymagający specjalności. Adresy w kanto- 

rze Kur. Warsz. pod lit. Q. 16103 


kład węgli do sprzedania. Nowolipie 40. 
Wiadomość na miejscu. 16395 


wie dzierżawy, jedna  donacja, długo- 

letnie warunki, bardzo korzystne. Folwar- 
czek morgów 100 z lasem i łąką do sprze- 
dania. Wiadomość: O rodowa M 28/28, mie- 
szkania 11, dom Chlebowskiego, od godziny 
2-ej do 4-tej, 16469 


klep mydlarski jest do sprzedania z po- 
wodu zmiany interesów. Chmielna M 37. 
powodu wyjazdu do Rosji, sprzedaje 
się restauracja albo całe jej urządzenie. 


owiedzieć się można na miejscu: Krakow- 
skie-Przedmieście M 9, w restauracji, 15973 


ystrybucja na pryncypalnej ulicy tanio 

do ER Nowy-Swiat M 1. 16388 
otrzebne rs. 3,000 przy gwarancji, na 
dobrych warunkach. Oferty „Kaucja” w 

kantorze Kurjera. 16339 


ña dobrą hypotekę w Warszawie potrze- 
t*ną jest na spłaty suma 40,000 rs. Wia- 
omość u adw. przys. J. M. Kamińskiego, 
ui. Niecała M 8. ` 16589 
o odstąpienia za 400 rs. bardzo ko- 
rzystny interes z wyrobioną klijentelą z 
powodu zmiany interesów. Wiadomość kiosk, 
róg Leszna. 16591 
agle do sprzedania w dobrym punkcie. 
du Bracka róg Alei 16. 16610 
toby z panów kapitalistów chciał dy- 
skontować zaliczenia kolejowe (Nachna- 
my) rocznie 30,000—40,000 rubli, raczy zo- 
"stawić swój adres w kantorze Kurjera pod 
literami N. Z. K. 16615 
klep do wynajęcia, Miodowa 15, (da- 
wny 11). Wiadomość w biurze właściciela 
omu. 2364 
ep wiktuałów do sprzedania, z powo- 
du słabości właścicielki, za przystępną ce- 
nę. Solec M 105, blizko Tamka. 16593 
klep wiktuałów z powodu wyjazdu do 
sprzedania. Ulica Pańska M 61. 16594 
lep dystrybucyjno-spożywczy z mieszka- 
niem do odstąpienia, Nowy-Świat 12. 
klep mydiarski jest do sprzedania każde- 
go czasu. Wiadomość: Żelazna-Brama X 6, 
główny skład mydła. 16602 


o interesu komisowo - agenturowego, 

egzystującego lat 15 i przynoszącego 5,000 
netto, dla powiększenia i sprowadzania to- 
warów na własny rachunek, potrzebny czyn- 
ny wspólnik, inteligentny, chrześcijanin, z 
kapitałem od 8—10 tysięcy rs. Reflektanci 
serjo mogą się zgłosić do administracji kio- 
sków, Niecała M 14, od 1—2, 2366 
otrzeba 10 do 18,000 rs, na 1-szy nu- 
mer hypoteki ziemskiej w Warszawie po 
owarzystwie znacznie większem. Oferty 
Senatorska 26, Rajchman i Frendler „Rol- 
nik 2626”. 2369 

kład wędlin jest do odstąpienia każdego 

czasu, przy targu. Wiadomość: ul, Mura- 


nów M 14, w tymże sklepie. 16578 
arkuchnia jest do odstąpienia. Ul. Pró- 
żna M 8. 16563 


a 
spólnik (chrześcianin), czynny lub nie, 
rozporządzający kapitałem rs. 10,000 do 

10,000, potrzebny jest w celu rozszerzenia 

zakresu interesów tutejszej firmy zbożowej, 

posiadającej ustaloną renomę. Adresy zosta- 
wiać należy w administracji niniejszego pi- 

sma pod lit. R. K. 5. 16574 


pa o WRREZRZRNN 15 NIEEI 

Skierniewicach przy ulicy Nowej, w 
W obiizkości dworca di . żel, do sprzedam 
nia posesja Xi 6, za rs. 8,500, składająca się 
z domu frontowego murowanego parterowe- 
go, trzech oflcyn drewnianych d ogrodu owo- 
cowego. Wiadomość w Łowiczu w księgar- 


ni Oczykowskiego. 2328 
R: o ta na i e, 


4 albo 3 pokoje z kuchnią etc., na dole, 
, od 1-go Stycznia. Salon z sypialnią od 
1-go Listopada, Złota M2, blizko Marszał- 
kowskiej. 16564 

ep z oknem wystawowem i pokojem, 
zajmowany dotychczas przez lat 10 na 
magazyn obuwia, do wynajęcia za 550 rs. 
rocznie, przy ulicy Świętokrzyzkiej M 20, 
wprost poczty. Wiadomość u właścicielki 
domu. i 16461 


klep z mieszkaniem i A do odstą- 
Sak w każdym czasie. Wiadomość: uli- 
45 łokci długie i 10 sze= 


ca Marszałkowska M 114, 16455 
iwnice dwie 
rokie, z wielkim otworem do dużych be- 
czek, do wynajęcia. Zakroczymska 15. 16468 
JioBo1eH0 


lae Teatraln, Iiensypov Bapmana 4 (16) Osraópa 1 
Redaktor W antaw Kzymanowski, = Wydawca Gustaw Gebothnor. 


A wA 
wa ładne frontowe porządnie amoblowj 


ne pokoje, osobne wejście, do Wyn% ig] 
1-go PANAR TorozoliniakA R 27, m y 
wejście od Kruczej. 16 

uży pokój umeblowany, z osobnem 
ściem. Gmach Teatralny 23, m. 18. 


meblowane elegancko: salon, ł 

3 pokoje duże, przedpokój, kuchnia 4 NIEZ 
gospodarstwem, razem lub częściowo 
najęcia. Sienna M 8, m.5. 16479 m 


ge 
PRE PETET przyzwoite w każdym wj” 


sie dla panienki, z całodziennem utt 
maniem. Wilcza 6, m. 8. 16379 


uj 
pozó z oddzielnem wejściem i opo, 
jest do wynajęcia. Marszałkowska ga” 
mieszkania M 25, 5-ty dom od ogrodu 
skiego. 16191 _— 


okój umeblowany. Nowy-Świat M7, mie” 
szkania 36, Í 16111 


k eira z meblami, moźe być ze stołeng 
za 35 rubli, Wielka M 52, mieszk. 2. 1% 
pokoje z meblami, z usługą, są d0 
najęcia przy familji za rs. 15 miesięc? 
oźna M 7, mieszkania 26. « 16278 
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